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o planie Marsh
Czy amerykański projekt pomocy Europie będzie zrealizowany?

ZSRR
Na konferencji odbytej w Paryżu w  dniach 17 i 18 bm. pomiędzy ministrem Bevinem a ministrem Bi­

dault postanowiono zwrócić się do rządu ZSRR o wyrażenie opinii w sprawie projektu Marshalla oraz o od­
bycie wspólnej konterencji, jeszcze w bieżącym tygodniu.

Wczoraj sowiecka agencja Tass ogłosiła w  tej sprawie następujący komunikat:

M o s k w a .  (PAP.) Jak wiado­
mo z doniesień prasy, w dniu 
5 czerwca sekretarz stanu USA 
Marshall wygłosił na Uniwersy­
tecie Harvard mowę, w której 
oświadczbył, że jeżeli kraje eu­
ropejskie powezmą inicjatywę 
opracowania planu swej odbu­
dowy ekonomicznej, Stany Zje­
dnoczone będą mogły przyjść im 
z pomocą pod tym względem, 
oraz że leży to w interesie tak 
krajów europejskich, jak i sa­
mych Stanów Zjednoczonych.

Komentując to oświadczenie 
Marshalla, prasa amerykańska 
wyjaśniła, że chodzi tu o kredy­
ty amerykańskie dla krajów eu­
ropejskich. w wysokości kilku 
miliard >ów dolarów. Jednakże 
prasa nie wspomniała o warun­
kach kredytu, ani też o stosunku 
ONZ do tej kwestii.

W dniu 17 bm. ambasador bry­
tyjski w Moskwie p. Peterson 
odwiedził ministra spraw zagra­
nicznych ZSRR. Molotowa i zło­
żył następujące oświadczenie:

„Jak wiadomo rządowi ra­
dzieckiemu, rząd J. K. M. jest 
wielce zainteresowany sprawą 
odbudowy gospodarczej Europy. 
Sugestia, jaką uczynił p. M ar­
shall w swym ostatnim oświad­
czeniu, że kraje europejskie po­
winny powziąć inicjatywę, przy­
gotowując plan odbudowy, zda­
je się stwarzać nową nadzieję, 
że rozwiązanie europejskich trud­
ności gospodarczych może być 
ułatwione. Toteż zdaniem rządu

to, iż rząd radziecki dysponuje 
niewystarczającymi informacjami, 
nie może na razie wypowiedzieć 
się w tej sprawie, lecz, że rząd 
radziecki jest z pewnością za­
interesowany w otrzymaniu bar­
dziej wyczerpujących informacji.

W tym samym dniu charge 
d'affaires Francji w  Moskwie 
p. Charpentier odwiedził wice­
ministra spraw zagranicznych 
ZSRR Malika i złożył mu o-

świadczenie podobne do oświad­
czenia p. Petersona. Powyższe 
deklaracje zostały złożone przez 
przedstawicieli rządów brytyj­
skiego i francuskiego już po roz­
poczęciu w Paryżu rokowań mię,

ge d'affaires w Moskwie Char- 
pentier odwiedził wiceministra 
spraw zagranicznych ZSRR, Ma­
lika i wręczył mu notę, która 
brzmi jak następuje:

skiego sekretarza stanu. P. M ar­
shall nie wystosował do rządów 
oficjalnej propozycji, lecz wyraź­
nie wysuwa w swojej mowie pro­
jekt przygotowania europejskiego 
programu gospodarczego przez 
same narody europejskie i pod­
kreśla ,że Stany Zjednoczone by­
łyby gotowe przyjść z pomocą na 
możliwie największą skalę w wy­
konaniu tego programu. Ministro­
wie spraw zagranicznych Wiel­
kiej Brytanii i Francji sądzą, że. . . .  . „Rządy brytyjski i francuski

?an ra" i0Z~ ! , "zp.at1rzyły. z zainteresowaniem pomoc ta jest konieczna i że da 
nych Wielkiej Brytami Bevmem oświadczenie, jakie złożył p. Mar- ona owoce tylko o tyle o ile kra-
ny”hnF r S  B u Z t  v f u™ w H a r -; je europejskie uczyni jak naj-
czvłv sie w • « 1 7 1  i  i Vard- dni-a ° czerwca- ° ba większe wysiłki dla rozwinięcia

Dnia 17 * 1i  VIC br-1 przył?luW 2 jak największym za- zasobów, które w szerokiej mie­
nia 19 czerw ca francuski char- , dowolemem sugestie amerykań- 1 rze produkowały przed wojną, a

Plenarne obrady Sejmu
Debaty nad expose prem. Cyrankie ¡cza

Warszawa (PAP). W dniu 21 
bm. w  dalszym ciągu debaty nad 
ekspose premiera Cyrankiewkfca 
i sprawozdaniem kom isji ska-r. 
bowo_budżetowej o prelim inarzu 
budżetowym.

Jako p“erwszy przemawiał po­
seł Witoszka (PSL N. Wyzwolenie)

M otywując siwoje poparcie dla 
budżetu i po lityk i rządu, mówca 
stwierdził. >ż wszelkie w ysiłk i 
rządu w inny być poparte przez 
całe społeczeństwo. Jako pr!zed_ 
stawiciel wsi, apelował o opiekę 
dla interesów rolnictwa nie mniej 
szą, niż dla przemysłu.

— —— —— . . . , W imieniu PPS przemawiał po
Ł 5 -  " r a s ! » i  m m *  w *

Hochfeldadziej pilną, by kraje europejskie 
zaproponowały jakiś konkretny 
plan w ten sposób, by można go 
było przedyskutować jak naj­
rychlej ze Stanami Zjednoczony­
mi. Rząd J. K. M, przyjąłby z 
zadowoleniem wszelkie uwagi, 
jakie zechce poczynić rząd ra­
dziecki, odnośnie propozycji Sta­
nów Zjednoczonych“.

Minister Mołotow odpowie­
dział p. Petersonowi, że infor­
macje, jakimi w tej kwestii dy­
sponuje rząd radziecki, ograni­
czają się do tego, co ogłoszono 
w prasie, oraz zapytał, czy rząd 
brytyjski rozporządza bardziej 
wyczerpującymi informacjami w 
tej sprawie.

Ambasador Peterson odpowie­
dział przecząco na to pytanie.

W związku z tym minister Mo­
łotow oświadczył ambasadorowi 
brytyjskiemu, że ze względu na

składało s*ę z trzech 
zasadniczych części. Pierwsza za_ 
wierała uwagi ogólne na margi­
nesie zasad polityk" wewnętrznej 
i zagranicznej, przedstawionych 
w ekspose premiera. Druga część 
— to polemika z wczorajzym wy_ 
stąpieniem posła Żuławskiego. 
Część trzecia przemówienia była 
syntetycznym ustosunkowaniem 
się do poszczególnych resortów w 
związku z ich dotychczasową 
działalnością.

Poseł Szuldenfrei (Bund) stw ier 
dza, iż ustosunkowanie się pra_ 
cującej ludności żydowskiej jest 
zasadniczo pozytywne do rządu i 
jego przedłożeń. Pragniemy brać 
udział i bierzemy udział w  roz­
woju państwa. Chcemy brać u_ 
dział w  tych pracach tu na m ie j_

sou, w nowych warunkach poli- wkraczać w  dziedzinę ducha
tycznych, jako pełnoprawni oby­
watele.

Poseł Filgner (Str. Pracy) stw ier 
dza. że zrównoważony budżet ze, 
szło roczny i prelim inowana na 
rok bieżący nadwyżka budżeto­
wa, są to rzadkie osiągnięcia, bu_ 
dżet bowiem jest odbiciem tętna 
życia gospodarczego. Poseł Filg_ 
ner apeluje o zwiększenie w ydaj­
ności pracy obywateli we wszyst. 
kich dziedzinach i sektorach.

Poseł Strzałkowski (Str. De_ 
makr.). Rewolucja przeżywana o- 
becnie przez społeczeństwo poi. 
skie. była rewolucją pełną, musi

spowodować zmiany w dziedzi. 
nie ku ltu ry . W dziedziny te wkro 
czyły nowe grupy: robotnicy i 
chłop*. Zdaniem mówcy, za mało 
się jednak podkreśla rolę in te li­
gencji postępowej w  tworzeniu 
nowych wartości kulturalnych. 
Poseł Strzałkowki tw ierdz* 1, iż na 
leżałoby odwrócić kolejność za. 
gadnieó wysuniętych przez pre. 
miera. Zaraz po sprawach zagra­
nicznych. wojsku i odbudowie po 
winno się postawić zagadnienia 
oświaty ■ ku ltu ry  narodowej.

Ostatnim mówcą sobotniego po 
s‘edzenia był poseł Pszezółkowski

(SL). Stwierdza on, że wroga pro 
paganda zewnętrzna i wewnętrzna 
stara się wytoczyć psycholzę n ‘e_ 
ufności do waluty. In flac ja  by ła . 
by katastrofą. Chłop czy robotnik 
rozumie znaczenie stałości 1 pie­
niądza. Cłop w  swej masę nie ma 
skłonności spekulacyjnych, a bę_ 
dąc słabo zorganizowany gospo. 
darczo. uzależniony jest od kuipca- 
spekulanta. Niezbędne jest sto.' 
sowanie sankcji karnych za rok. 
siewanie pogłosek, podważających 
tałość waluty. Dalszy ciąg ple- 

| narnych obrad Sejmu odbędzie 
i się w poniedziałek, dnia 23 bm.
I o godz. lO .tej rano.

Spiski za wiedzą premiera
,B iała Księga“ ogłosi szczegóły

Beleg Banku Międzynarodmge
u ministra skarbu K. Dąbrowskiego

W a rs z a w a  (ob. wł.). Prze­
bywająca w Warszawie de­
legacja Międzynarodowego 
Banku Odbudowy przyjęta 
została w dniu wczorajszym 
przez M inistra Skarbu, Kon­
stantego Dąbrowskiego. W  
czasie rozmowy poruszone 
były  zagadnienia, związane z

cłem przyjazdu delegatów 
Banku Międzynarodowego do 
Polski. M in is ter Dąbrowski 
udzie lił wyjaśnień na szereg 
zadawanych mu przez dele­
gatów pytań, z zakresu obec­
nej sytuacji gospodarczej Pol­
ski. (K)

Londyn (obsł. w ł.). „M an ­
chester Guardian" ogłosił w  
dniu wczorajszym wywiad, :a. 
k i kórespondent tegoż pisma 
przeprowadził z bawiącym w 
W. B ry tan ii hr. Karo iy m, b. 
prezydentem tymczasowym 
R epublik i W ęgierskiej po 
pierwszej wojnie światowej. 
Hrabia Karo iy udzie lił ko ­
respondentowi następujących 
inform acji na temat obecnej 
sytuacji na Węgrzech:

Reakcyjna grupa w  łonie 
stronnictwa drobnych ro ln i­
ków spiskowała w ie lok ro t­
nie, starając się utrzymać w  
swoim ręku wszystkie naj­
ważniejsze stanowiska, zw ła­
szcza w  służbie zagranicznej. 
N iew ątp liw ie  p. premier Na- 
gy musiał wiedzieć o tym 
wszystkim.

Należy stwierdzić, że st on 
n.ctwo drobnych ro ln  ków 
nie jest stronnictwem ludo­
wym, albowiem w  jego sze­
regach znajduje się wiele e-

lamentów p a rtii H orthy  ego, 
k) órych antydemokrat y :xne 
nastawienie jest ogólnie zna­
ne. W  końcu hr. Karo iy 
stw ierdził, iż żyw i pełne za­
ufanie do obecnego rządu 
Dinnyesa.

Korespondent dodaje, że 
hr. K aro iy  powraca w kró tce 
do W ęgier i jeist prawdop >  
dobne, że obejmie stanowi­
sko w  rządzie Dinnyesa.

Rze-
o o-

Budapeszt (obsł. w ł. 
cznik rządu węgierski 
świadczył w  dniu wczoraj­
szym w  Budapeszcie, iż za­
mierza w kró tce ogłosić w  
formie Białej Księgi szczegó­
ły  zamierzonego spisku k liku  
członków stronnictwa drob­
nych ro ln ików  przeciw  rzą- 

.dowi.

i

które w obecnej chwili muszą W 
dużej części importować wraz % 
niezbędnym ekwipunkiem prze­
mysłowym z kontynentu amery­
kańskiego. Oba rządy sądzą, że 
sytuacja gospodarcza Europy po­
ciąga za sobą konieczność pilnego 
opracowania wspólnych progra­
mów. Programy te powinny być 
opracowane przez wszystkie kraje 
europejskie, skłonne do wzięcia 
udziału w tym dziele, w kontak­
cie z odpowiednimi instytucjami 
ONZ. Inicjatywa powinna być 
powzięta jak najrychlej, ze wzglę 
u na sytuację gospodarczą i f i­
nansową w wielu krajach euro­
pejskich. Ta inicjatywa, zdaniem 
rządów brytyjskiego i francuskie­
go, powinna należeć do 3 naczel­
nych mocarstw Europy. W tych 
warunkach panowie Bevin i Bi- 
dault przed przystąpieniem do ba­
dania praktycznych środków rea­
lizacji propozycji amerykańskiej, 
proponują p. Mołotowi zwołanie 
konferencji ministrów spraw za­
granicznych Wielkiej Brytanii, 
Francji i ZSRR w przyszłym ty­
godniu, rozpoczynającym się dnia 
23 czerwca, w miejscu, które na­
leży ustalić, celem omówienia 
wszystkich tych zagadnień. Dla 
pp. Bevina i Bidault najodpowied 
niejszym miejscem spotkania był­
by naturalnie Paryż lub Londyn. 
Gdyby jednak p. Mołotow uznał 
za konieczne wybranie którego­
kolwiek innego miasta europej­
skiego, znajdującego się w poło­
wie drogi między Moskwą i Lon­
dynem — . bylibyśmy gotowi do 
rozważania tych propozycji.“

W tym samym dniu ambasador 
brytyjski w Moskwie p. Peterson 
również odwiedził Malika j wrę­
czył mu notę podobnej treści, 
Malik powiedział pp. Charpenfier 
i Petersonowi, że propozycje rzą­
dów brytyjskiego i francuskiego 
zostaną przekazane rządowi ra­
dzieckiemu. Obecnie propozycje ‘ e 
są rozważane przez rząd ra­
dziecki.

*

Bo2i!i0wy w P ra fe ?
L o n d y n  (PAP). Korespon. 

denf dyplomatyczny agencji Reu„ 
tera donosi, że w razie gdyby od­
powiedź rządu radzieckiego w 
sprawie dyskusji nad planem po, 
mocy amerykańskiej była przy. 
chylną t 0 miejscem spotkania mi 
n‘strów: Bevina, Bidault i Mojo- 
iowa ma być zaproponowana sto. 
lica Czechosłowacji Praga.

Od 24 godzin obraduje Senat amerykański
nad pro jektem  ustainp antyrobotn iczej

Waszyngton, (obsł. w ł.) Senat 
amerykański debatuje już od 24 
godzin nad projektem ustawy an- 
tyrobotniczej, wniesionej przez 
senatorów republikańskich Tafta
i Hartleya, co do którego prezy- 
ent Stanów Zjednoczonych wno­
si sprzeciw. Senatorowie demo­
kratyczni grożą, że pozostaną w 
senacie przez dalsze 24 godzin, 
by nie dopuścić do głosowania w 
sprawie obalenia veta prezyden­
ta. Jeden z senatorów demokra-

tycznych przemawiał nieprzerwa­
nie przez 8 godzin przeciw usta­
wie. Do głosu zapisanych jest je­
szcze cały szereg senatorów par­
tii demokratycznej.

Jeśli senat dchyli veto prezy­
denta, do czego wymagana jest 
większość % głosów, jedno z naj 
bardziej reakcyjnych posunięć 
przeciw amerykańskiemu ustawo­
dawstwu pracy stanie się ustawą, 
która przekreśli wszystkie zdo­
bycze świata pracy na przestrze­
ni ostatnich 12 lat. Ustawa ta jest

odpowiedzią pa rtii republikań­
skiej na f a lę  strajków, która sza­
leje w  Stanach Zjednoczonych od 
dłuższego już czasu.

Prezydent Truman zaznaczył w  
przemówieniu radiowym, wygło­
szonym do narodu amerykańskie­
go, że w  razie przyjęcia projektu 
ustawy, fala strajków ogarnie 
wszystkie gałęzie przemysłu _ i 
handlu {..sparaliżować może życie 
gospodarcze Stanów Zjednoczo­
nych. (K)

W yw iad  z

„Wierzę
gen. Mac Arirłmrem

w przyszłość demokratycznej Japonii“
T o k i o  (API). Gen. Mac A r ­

thu r udzie lił wywiadu korespon­
dentowi agencji France Presse i 
nie czekając na pytania w yraził 
swą w iarę w  przyszłość demokra­
tycznej, pokojowej Japonii. K o­
respondent, k tóry przebywa za­
ledwie k ilka  tygodni w  kraju, 
stwierdza, że gen. Mac A rth u r z 
w ie lk im  ożywieniem usiłował go 
przekonać o słuszności swych 
przewidywań. Uważa on, że na­
ród japoński wyciągnął wnioski z 
poniesionej klęski i odczuwa ra ­
dość, że wyzwolony został z ja rz­
ma m ilita ryzm u i „dzaibatsu“ .

Zdaniem Mac Arthura, pozosta­
je jedynie udoskonalić sposoby 
praktycznego zastosowania zasad 
demokratycznych. Problem żyw­
nościowy jest powodem nie po- 
pokoju Mac A rthura,

Mówiąc o możliwościach roz­
w oju  przemysłu japońskiego gen. 
Mac A rth u r podkreślił zniszcze­
nia wojenne Japonii i fakt, że 
k ra j ten przed wojną produkował 
tanie towary przy pomocy źle 
Płatnych robotników. Obecnie, 
zdaniem generała — płace są 
wyższe i wobec tego Japończycy 
napotykają na dużą konkurencję,

■ .ieśli chodzi o ceny. Odpowiada- 
! .jąc na pytanie, do jakiego stopnia

przeprowadzona została demo­
kratyzacja kra ju, zwłaszcza wśród 
m łodych organizacyj wojskowych 
ultrańacjonałis tycznych, Mac A r ­
thu r oświadczył:

„N ie można się spodziewać prze 
prowadzenia demokratyzacji w  20 
m inut, trzeba im na to zostawić 
pewien ik rf czasu“ . Generał

w ierzy w  rewolucję duchową 
Japończyków, porównując ją  z na 
strojem rewolucji francuskiej., 

Zdaniem Mac Arthura, nie na­
leży się liczyć z odrodzeniem 
szowinizmu japońskiego, ponieważ 
k ra j ten nie będzie w  stanie co 
najmniej przez 100 la t prowadzić 
wojny.

Literaci czescy na moment przed wyjazdem z Katowic do Pragi
____  _____________Foto Nowosielski, „Dziennik Zachodni“
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M an ifestac ji! z łazi Zw. b. Więźniów Piliffcznych i ezłtaków Rueiu Opero

O  u g r u n t o i r a n ie  w a rto śc i lu d z k ic h
Katowice, (sar) W dniu wczo- 

rajszym rozpoczął się w Katowi­
cach dwudniowy manifestacyjny 
zjazd delegatów kół b. Więźniów 
Politycznych i członków Ruchu 
Oporu. Uroczystości rozpoczęły 
się mszą połową, celebrowaną 
przez ks. prałata Maślińskiego na 
placu przed gmachem wojewódz­
twa.

Po mszy św. wstąpił na trybu­
nę prezes Woj. Oddziału Związku 
b. Więźniów Politycznych w Ka­
towicach Pawliczek, który po­
witał min. Kuryłowicza, gości

cie. Nasze wartości ludzkie win 
ny być ugruntowane dla ugrun­
towania pokoju światowego.

Nie jest rzeczą przypadku, że 
największe straty ponieśli, po­
wstańcy śląscy. Pamięć' o nich 
będzie nam zawsze drogowska­
zem.

Kto zna straty narodu polskie­
go, ten nie odmówi nam prawa 
do Ziem Zachodnich“.

Stwierdzeniem, żę siła nasza 
leży w jedności narodów sło­
wiańskich i w odbudowie zdro

S ie ja ln y X i u S t ó w  zjazdu wia tycznego i moralnego za-
W krótkim przemówieniu mówca «eró
podkreślił, że hasło zjazdu „Ni- nie W2n0E^  ° ^ ^ , f  Cp * c 
gdy więcej Oświęcima“ jest ha- wołnej, niepodległej ludowej Pol­
ałem ludów całego świata, m iłu -|s'RV . -__
jących pokój i walczących o wol- ł o w i c z  gl ^  
nośe i sprawiedliwość. j Kuryłowicz.

Podniosły moment uroczystości 
stanowiło poświęcenie sztandaru 
przez ks. prałata Maślińskiego i

Przemówienie 
min. Kuryłowiczawręczenie go przez ministra A- 

dama Kuryłowicza prezesowi 
woj. zarządu Z. B. W. P. Pa- 
wliezkowi, Po wręczeniu sztan­
daru przez min. Kuryłowicza do 
zebranych przemówił w-woj. pik.
Ziętek,

Przemówienie wicewoje­
wody płk- Ziętka

„Wam nie trzeba mówić o nie­
ludzkim okrucieństwie niemiec-i ■, • : . . ,
kiego imperializmu. Wiecie z ja - ! spełniamy i ze od ich 
kiego piekła wydobył się naród j .
polski, znacie metody fizycznego ^ ginęł.° ,ich w ^  \e ^
1 kulturalnego tępienia ludzko- wdowy i sieroty i. te należy oto- 
ści, wiecie, że zwyrodniały na- czy,c opieką taką, jaką by mia y 
cjonalizm pruski tępił jednostki stronyswych ojcow, mężowi braci, 
najbardziej uświadomione na-! Właśnie stoi koło irmie wd wa p 
radowo, inteligencję, fachowców, j więźniu-bohaterze. Bernard Swim 
Los dał nam wyjść z tej wojny i czyna był wzorem człowieka. W• • r ; vn Y ii i Ui.i v nrAtnanynnY

„Ta podniosła uroczystość jest 
chwilą, w której chciałbym na­
wiązać z wami kontakt, jako były 
więzień polityczny. Nie chcę mó­
wić o naszych cierpieniach, bo je 
wszyscy znacie, chcę mówić o 
tych, których brak wśród nas. 
Óni ponieśli śmierć męczeńską, 
przekazując nam w testamencie 
obowiązek pracy dla szczęścia 
całego narodu. Napewno są spo­
kojni, widząc, że ich testament 

wskazań

niu zasług zmarłego upoważnio 
no mnie do udekorowania 7-let- 
niego syna Swierczyny, Felicjana 
krzyżem „Virtuti M ilitari“ V  kla­
sy, aby przyszłym pokoleniom 
wskazać, że muszą być takimi sa­
mymi bohaterami, gotowymi zgi­
nąć za naszą wolność i niepod­
ległość.“ — Po tych słowach min. 
Kuryłowicz przypiął krzyż na 
piersi sieroty.

Upominek motocyklistów
Po przemówieniach nastąpił 

drugi podniosły moment uroczy­
stości. Nadjechała sztafeta Ślą­
skiego Okręgowego Związku Mo­
tocyklistów, przywożąc wodę z 
Nysy Łużyckiej dla premiera 
Rządu Polskiego. Wicewojewoda 
dr Nantke-Namirski jako prze­
wodniczący prezydium Wojewódz 
kiej Rady Wychowania Fizyczne­
go podniósł, że zadaniem naszym 
jest też ratować nadwątlone zdro­
wie młodzieży i że czyn sztafety 
jest podkreśleniem naszej goto­
wości obrony granic na Odrze, 
Nysie Łużyckiej i Bałtyku. „Wo­
dę — powiedział dalej mówca — 
będę miał zaszczyt jutro wręczyć 
Premierowi jako ślub wierności 
szerokich rzesz sportowych Ślą­
ska, stojących na straży granic 
zachodnich."

Przemawiał również przedsta­
wiciel stronnictw politycznych p.
Stasiak, podkreślając, że stronnic 
twa bloku demokratycznego w i-

2T, h o m f s f t  w o g s h o u /c g  <fPI%!£

Delegaci radzieccy protestują

dzą w więźniach politycznych 
człowieka, którego doświadczenie 
i męka uczyniły człowiekiem mi­
łującym wolność i demokrację: 
człowieka, który z całego serca 
nienawidzi wstecznictwa i ze­
wnętrznych wrogów Polski. Aby 
nigdy nie było już Oświęcimia, 
domagamy się prawdziwej dena- 
cyfikacji i demilitaryzacji Nie­
miec, wykonania uchwał jałtań­
skich i poczdamskich.

Przemówienie swoje zakończył 
mówca słowami —- „kochajmy, 
budujmy i umacniajmy naszą 
Polskę ludową“.

Wielotysięczne tłumy witały 
przemówienia niemilknącymi o- 
klaskami i okrzykami. Odśpiewa­
niem „Roty“ zakończyła się pier-
___  . i  7  A —

Nowy Jork (PAP). Radzieccy 
członkowie komisji wojskowej 
ONZ opuścili piątkowe posiedze­
nie na znak protestu przeciwko 
roztrząsaniu przez komisję pew­
nych pytań, postawionych na o- 
statnim posiedzeniu Rady Bez­
pieczeństwa przez przedstawicie­
la Australii, pik. Hodgsona.

Przedstawiciele ZSRR stwier­
dzili, że ponieważ Rada Bezpie­
czeństwa nie stawiała w tej spra­
wie formalnego wniosku, (komi­
sja wojskowa nie ma obowiązku 
udzielać odpowiedzi. Pozostali 
członkowie komisji sztabów woj­
skowych przekazali tę kwestię 
Radzie Bezpieczeństwa bez udzia 
lu przedstawicieli ZSRR.

Delegat radziecki, Gromyko, 
zakomunikował dziennikarzom, 
że incydent ten bynajmniej nie 
znaczy, że Związek Radziecki bę-

incydent powyższy nie ma po­
ważnego znaczenia, lecz wynika 
z dwuznaczności procedury i nie 
wpłynie na bieg przyszłych prac
komisji.

89 urodziny króla Gustawa
Sztokholm (obsł. wł.). Król 

Szwecji, Gustaw V obchodził w  
tych dniach 89 rocznicę uro_ 
dżin. Z tej okazji odbył się w  pa 
łacu Tullgam na wybrzeżu bał­
tyckim wielki bankiet w obec. 
ności trzech braci króla 87_let- 
niego Oskara, 86_letniego Karola 
i Eugeniusza, który liczy 82 lata.

wszą część uroczystości. W godzi-[ dzie w  ogolę bojkotował poste 
nach popołudniowych nastąpiło! dżeoia komisji. W kołach o oser- 
otwarcie obrad zjazdu. I watorów stwierdzają, ze istotnie

Ode sek powieściowy 
w poniedziałki, środy 

! piąlkf

Katastrofa xia k o p a ln i „Ludwik“
Zasgjpaniu u le g ło  6 g ó rn ik ó w

K a t o w i c e .  W dniu 20 hm. o 
godz. 3 nad ranem na skutek tzw. 
tąpnięcia zawalił się filar na kop. 
„Ludwik" w Zabrskim Zjednocze­
niu P, W.

Zasypaniu uległo 6 górników.
Wszczęta natychmiastowa akcja 
ratunkowa w obecności naczelni-

źyciem, ale musimy pamiętać o 
tym, czego uniknęliśmy i wszyst­
kie narody słowiańskie. Na na-

dniu 30. X II. 1944 r. prowadzony 
w grupie siedmiu innych Pola­
ków na szubienicę, wzywał nas

szych też barkach spoczywa obo- do pomszczenia ich w przyszło- 
wiązek ugruntowania na świecie ści pracą. Gdy krzyknął ( 
takiego p o k o ju ,  aby Oświęcim nie „niech żyje Polska niepodległa 
powtórzył się nigdy. Wykazaliś- Niemcy z wściekłością rzucili sie 
my najwyższy hart ducha w zno- na pozostałych skazańców, tozo- 
szeniu cierpień teraz musimy stał jego syn, którym opiekuje 
wykazać, tyleż hartu, aby wy- się zobowiązany testamentem ko-

W  p o s z u k iw a n iu  d ró g  w p jśc ia

Profeklf finansów® rządu francuskiego
Paryż (PAP). Francuski mini­

ster finansów Robert Schumann 
wniósł do parlamentu 2 projekty 
rządowe, które określił jako „dra­
styczne“:

1. Rząd wnosi o upoważnienie 
banku francuskiego do 2-krotne- 
go podwyższenia granicy udziela-

Ramadier zmienia front
Ale ś tra fk i t rw a ją

P a r y ż  (obsł. wł.). Po posła- P a r y ż  (obsł, wl.). Po przepro- 
dzeniu rządu francuskiego, w cza wadzeniu tajnego głosowania per 
sie którego przyjęto nowy plan sonel wielkich domów handlo- 
oszczędmości ministra oszczędno- wych Bon Marehe i Samaritaine 
ści Schumana, premier Ramadier strajkują od 20 hm. Z dniem d*i„ 
i minister finansów złożyli spra- siejszym personel Louwu przy- 
wozdanie przed komisją flnanso- stąpił również do strajku, 
wą Zgromadzenia Narodowego. Strajk bankowców trwa nadał. 
Projekt ministra przewiduje mię Rokowania między rządem, a d >  
dzy innymi zwyżkę kredytu Na- legacją strajkujących trwają na­
rodowego Banku Francuskiego dal i nie dały jeszcze żadnych 
ze 100 na 200 miliardów franków,: wyników. Natomiast strajk prs- 
zwyżkę ceny sprzedaży wyrobów | cowników użyteczności pubłicz- 
tytoniowych ł zapałek, zwyżkę o nej zakończył się.
35 proc. podatku solidarności, 
zwyżkę taksy poczt i telegrafów 
oraz taryfy transportowej, a tak­
że zniesienie niektórych subwen­
cji gospodarczych, między Inny­
mi na mleko i Chleb, z wyjątkiem  
jednak węgla. Zniesienie subwen 
cji pociągnie za sobą prawdopo­
dobnie zwyżkę cen mleka i Chle­
ba,

Projekty finansowe ministra 
Schumana uchwalone po długich 
dyskusjach przez rząd oznaczają 
naglą zmianę polityki gospodar­
czej i społecznej rządu. Plan ten 
nie oznacza jednak bynajmniej 
zwycięstwo liberalizmu nad dy- 
rygizmem, ale bezsprzecznie pre­
mier Ramadier nie idzie -w ślady 
byłego premiera Bluma. Premier 
Ramadier i minister Schuman 
mają w dniu dzisiejszym przed­
stawić dalsze szczegóły nowego 
planu będącego tematem obrad 
komitetów wykonawczych posz­
czególnych partii politycznych.
Dotychczas żadna z partii nie za­
jęła oficjalnego stanowiska.

wych wywalało ogólne zdumie 
me. Zdekompletowanie plenum 
kocil-j: było spowodowane wy­
jazdem kilku je j członków, któ­
rzy byli najzupełniej pewni, że 
preliminarz budżetowy rządu u 
zyska potrzebną większość.
“ Po odrzuceniu preliminarza bu­

dżetowego premier Ramadier od­
był w sobotę późnym wieczorem 
szereg rozmów z ministrem skar­
bu, Schumanem i rzeczoznawca­
mi. W kołach politycznych pa­
nuje przekonanie, że projekt rzą-

p-ir-w, (papa  Po demonstrac- dowy z pewnymi zmianami przed.
łożony e ta n ie  p ^ tm m e  komu-

His-oaiio _ Sui- i inansowe3> ktoia nsjpuiwuo-
za“ federacia pracowników za- podobniej go zaakceptuje, Fak- 
kładów produkcji stali* zwołała tycznie
wiec na środę. Federacja, która ? komisją finansową będA< m . * 

i domaga się dla pracowników tylko n.a celu. kilkugodziniie o- 
I,specjalnych premii za produkcję, pozmemc przyjęcia prenmina- •
zwróciła się do ministra pracy budżetowego. Spodziewają „lę

cie ze 100 miliardów do 200 mi­
liardów franków.

2. Rząd zwrócił się do parlamen 
tu o upoważnienie do transferu 
złota wartości 250 milionów do­
larów, czyli przeszło 1/3 pozosta­
łych w banku zapasów z fundu­
szu stabilizacyjnego banku dla 
pokrycia dolarowego importu.fran 
cuskiego w ciągu najbliższych 
kilku miesięcy. Cały zapas złota 
baiiku Francji wynosi 695 milio­
nów dolarów,' Jednocześnie rząd 
przedstawił parlamentowi projekt 
znacznych oszczędności i nowych 
podatków, które spowodują pod­
wyżkę o 20 proc. podatków i o- 
piat. przeciętnego obywatela fran­
cuskiego,

Minister finansów podkreślił, 
że Francja od połowy kwietnia 
zmuszona była do wydatków
nadzwyczajnych w wysokości 100 
miliardów franków, tj. blisko o 
20 proc, więcej, aniżeli przewi­
dziano w budżecie na rok 1947. 
Pożyczka w wysokości 250 milio­
nów dolarów, udzielona w maju

ka Okręgowego Urzędu Górnicze- j żeń, Bidak jednakże zmarł na słt« 
go w Gliwicach doprowadziła po tek odniesionych obrażeń. 
2-godzinnej pracy do wydostania | Po wydobyciu wyżej wy  ̂
trzech zasypanych, a mianowicie: nych, akcja ratunkowa trwała aa- 
Buszmana Józefa, nadgórnika, lej i po upływie,H godzin wydo- 
Puskarczyka Tadeusza, Jadowa- było. czwartego,_ Halna Augusty- 
cza, Bidaka Ignacego, ładowacza, na, rębacza, który zmarł po oa- 
Dwaj pierwsi doznali lekkich obra kopaniu. .

Dwaj pozostali, Włochowicz 
Ignacy rębacz i Kamionka Teodor 

* rębacz, znajdują się jeszcze pod 
Zwałem. Wytężona akcja ratunko­
wa trwa nadal.

Na wiadomość o tragicznym wy­
padku minister Przemysłu i Han­
dlu Minę przesłał depesze kondo­
lencyjne do rodzin zmarłych oraz 
polecił wypłacić 25 tys. złotych na 
każdą rodzinę po zmarłych górni­
kach.

Daniela Mayera z prośbą o przy 
jęcie delegacji federacji przed 
środą.

W dniu 21 bm. przystąpiło do 
strajku 1200 pracowników doko­
wych w La Roschelle na zachod­
nim wybrzeżu Francji, żądając 
10 frankowej premii za produkcję 
za godzinę.

Paryż (obsł. wł.). Komisja f i­
nansowa francuskiego Zgroma­
dzenia Narodowego odrzuciła w  
sobotę preliminarz budżetowy 
przedłożony przez rząd 16 prze­
ciw 13 głosom, przy trzech wstrzy 

| mujących. się od głosowania.
! Ze źródeł parlamentarnych do- 
! noszą, że odrzucenie przez komi- 
' sję finansową projektów rządo-

gólnue, że na jutrzejszym posie­
dzeniu Zgromadzenia Narodowe­
go premier Ramadier postawi 
wniosek o Votum zaufania.

Order Odrodzenia 
dla Tuwima

W a r s t w  a. (obsł. wl.) W dniu 
wczorajszym Prezydent R.P. do­
konał dekoracji znanego literata 
Juliana Tuwima Krzyżem Koman 
dorskim Orderu Odrodzenia za 
zasługi położone na polu artys­
tycznym i kulturalno - oświato­
wym. Dekoracja odbyła się w o- 
becności Ministra Spraw Zagra­
nicznych Modzelewskiego i Min. 
Kultury i Sztuki Dybowskiego.

przez Bank Międzynarodowy do 
spraw, odbudowy, została już wy­
czerpana.

Schumann oświadczył przedsta­
wicielom prasy, że zdaje sobie 
sprawę, iż proponowane przez 
rząd kroki są niepopularne.

Duch średniowiecza 
pokutuje

M a v a'y l i a  (obśl. wł.). W tych 
dniach w Marsylii niejaki Stefa- 
no ' Simone żaśfrzelil w biały 
dzień na jednej za ulic Marsylii 
Dominika Caleila. Okazało się, 
że Simone, zamieszkały na Sy­
cylii, dostał się nielegalnie do 
Francji w celu popełnienia „ven- 
detty". Nie znał on adresu swo­
jej ofiary i przypadkowo spotkał 
się z Calella na ulicy. Ten ostatni 
zastrzeli! w dniu 2 marca br, w 
Lavar o (Sycylia) brata Simone, 
na skutek nieporozumień.

St ssano Simone udaj się do po­
licji i przyznaj się bez zastrzeżeń 
do winy, oświadczając, że nicze­
go nie żałuje i że wykona} tylko 
swój obowiązek, gdyż zastrzelony 
brat by} żonaty i miał tróje 
dzieci.

Bruksela, (obsl. wł.) Dziennik; 
belgijski „Peuple“ podaje, _ że ■ b. j 
przywódca reksistów belgijskich ( | 
Leon Degrelle przebywa w M a- ; 
drycie. Należy przypomnieć, ze 
Degrelle skazany został swego i 
czasu przez sądy belgijskie zaocz- 
nie na karę śmierci. Hiszpania, j 
dokąd zbiegł _w dniu 21 sierpnia 
ub. r., odmówiła żądaniu Belgii o 
wydanie zdrajcy.

Nowa konstytucja 
w Bułgarii

S o f i a  (obsł. wł.). W stolicy 
B u łg a r ii Zgromadzenie Narodowe 
głosowało dzis ia j nad p ro jektem  
nowej kon s ty tu c ji. P ro je k t prze- 

w pierw szym  czytan iu 29- 
głosami na 366 glosujących. Obec 
nie członkowie ZgromadzMfla Na­
rodowego rozjadą się zapewne na 
v/akacje, k tó re  po trw a ją  osiem 
tio dziesięciu tygodni. __ ___

Lahore. (obsł. wł.) W stolicy
Fendżabu, Lahore, miały w  dmu 
wczorajszym miejsce krwawe 
starcia pomiędzy Hindusami i Mu- 
zułmaninami. W celu uśmierzenia 
zamieszek zawezwano do Lahore 
silne kontygenty wojska brytyj­
skiego i po lic ji, które użyły broni.

Za spoicói duszy ś. p.

Or u s t a l a  Z ie lińsH »«**
o. wicedyr. Powsz. zakładu 

! udezp. Wzajem, w K a to w ic a c h

i zm arłego w  K ra ko w ie  dnia 
19 lu tego 1947 r., odbędzie się

Nabożeństwo Żałobne
d n ia  25 cze rw ca  1947 r .  o godz. 
7,15 w  kościele G arn izonow ym  
v / K a to w ic a c h , o c z y m  za w ia ­
d a m ia  -783
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»Polacy potrafią utrwalić swą sile«...
Potężna manifestaejja słowiańska we W rocławiu

K a r t y s n i  s t
wyłączenie dia osób szczepionych

Warszawa (PAP). Ministerstwo 
Aprowkaeji wydało zarządzenie 
na mocy którego karty zaopa_ 
trzenia na sierpień br. mogą być 
wydawane wyłącznie tym oso­
bom, które poddały się obowiązko 
wl szczepienia ochronnego prze. 
ciw durowi brzusznemu.

W tych województwach, w k t ó  
rych termin szczepień przypada 
na okres wydawania kart aprowi 
zacyjnych, Wydzia} Aprowizacji 
może zastosować to zarządzenie 
w stosunku do miesiąca wrze. 
śnią.

Celem skontrolowania obowiąz­
ku naczepiania, zakłady pracy do

starczą biurom rozdziału kart 
wraz z wykazami pracowników 
i kartami wymiennymi również 
zaświadczenia lekarskie szczepień 
praewników i członków ich ro_ 
dżin, mających otrzymać karty 
zaopatrzenia, względnie zaświad. 
ezenia o zwolnieniu od tego obo_ 
wiązku.

Osoby, pobierające karty za­
opatrzenia bezpośrednio z biur 
rozdziału kart, przedłożą zaświad 
ezenia szczepień osobiście, wizglę.
dnie przez administratorów.

Zaświadczenia te 
zwrotowi.

Wrocław, (st) Potężną manife­
stację narodów słowiańskich na 
rzecz wspólnego bloku wszystkich 
państw słowiańskich stała się wiel 
ka. akademia w Hali Ludowej, u- 
rządzona przez wrocławskie zwią­
zki zawodowe z okazji pobytu we 
Wrocławiu delegatów Komitetów 
Słowiańskich,- reprezentujących 5 
państw słowiańskich. Olbrzymia 
Hala Ludowa zgromadziła ponad 
30.600 ludności m. Wrocławia. W 
uroczystości prócz olbrzymich tłu­
mów wzięli udział delegaci Komi­
tetów, przedstawiciele władz pol­
skich z woj. mgr Piaskowskim, 
gen. Siwickim, przedstawiciele 
WRN z inż. Drobutem i prezyden­
tem miasta Kupczyńskim na czele, 
organizacje polityczne i społeczne 
ze sztandarami.

Akademię zagaił przewodniczą­
cy Komitetu Słowiańskiego na 
Dolny Śląsk woj. Piaskowski, któ­
ry w imieniu społeczeństwa dol­
nośląskiego powitał dostojnych go

W imieniu delegacji radzieckiej 
przemówił wicepr. Ogólnosłowian 
skiego Komitetu, rektor Uniw. w  
Leningradzie, prof. Wozniesien- 
skij, przekazując mieszkańcom 
Wrocławia pozdrowienia świata 
pracy Związku Radzieckifego.

Naród polski w  oparciu o naro­
dy słowiańskie — mówił m. in. 
rektor Wozniesienskij — dokonał 
na polach bitew takiego wyczynu, 
jakiego nie pamięta historia. Nie 
może być już w przyszłości żad­
nych konfliktów między naroda-

Rzym. (PAP) Wskutek nieobec­
ności licznych posłów partii cen­
tralnych i lewicowych w czasie 
głosowania, rząd premiera de Ga­
speri uzyskał votum zaufania w  

nosiąsiciego puwuai s„ , Zgromadżeniu Konstytucyjnym,
ści. imieniem komisji porozumie- Za rządem głosowało 274 posłow, 
wawczej Stronnictw przemówił a przeciwko 231. 4 posłow wstrzy- 

! pierwszy sekretarz PPR Matwin, mało się od głosu, 
podlegają ’ zaś imieniem OKZZ przewodni- Przed głosowaniem premier de

mi słowiańskimi. Polacy potrafią 
utrwalić swą siłę, a narody sło­
wiańskie zawsze pomogą im w u- 
trwaleniu potęgi. Naród polski 
wkroczył na realne tory polityki 
i gospodarki. Mimo kwestionowa­
nia zachodnich granic Polski przez 
niektóre państwa, Polacy i wszy­
stkie narody słowiańskie granice 
te zdołają utrzymać. Naród polski 
pomimo ogromu zniszczeń ruszył 
samoistnie do budowy swego ży­
cia. Wierzymy, że naród polski w 
oparciu o demokrację, stanie się

tHÆ€$€$ « f e  € £ ü ? s j ® e i r f
otrzymał voíum zaufania

narodem szczęśliwym. Delegat 
Jugosławii po złożeniu pozdro­
wienia od demokratycznej Repu­
bliki Jugosłowiańskiej i Marszał­
ka Tito podkreślił, że miliony 
Polaków s to ją  na straży gram® 
zachodnich słowiańszczyzny.

Poseł do parlamentu czechosło­
wackiego Jan Vodicka zaznaczył, 
że narody słowiańskie muszą po­
magać sobie tak politycznie jak 
i ekonomicznie. Słowianie wspól­
nie walczyli z wrogiem i wspól­
nie będą utrwalać pokój.

Jerzy Michajlów, poseł do par­
lamentu bułgarskiego, u częsta'« 
rewolucji rosyjskiej i walk w 
Hiszpanii złożył płomienne poz­
drowienia od narodu bułgarskie­
go i jej wodza Dymitrowa. M i­
chaiłów zapewnił, że mały na­
ród bułgarski będzie bronić Pol­
ski od Bałtyku po Karpaty i P?

• cząęy Matuszczak i Gasperi złożył krótkie oświadczę- ! pracy.'

nie, w którym zreasumował pro­
gram rządowy.

Następnie przemawiało kilku 
posłów lewicowych, którzy pod- 
kreślali, że de Gasperi dąży do! Odrę i Nysę, tak samo jak swo
stworzenia we Włoszech rządów granic. ,
analogicznych do reakcyjnych rzą-| W im ieniu zebranych : i _spo
dów b. kanclerza Dollfusa w Au- ! czenstwa dolnośląskiego Po«zJ e
strii i że nie liczy się ze słuszny- , kowal gcvr,ra za ich 
mi postulatami włoskiego świata! Wrocławiu woj. wrocławs*.

Biąskowski
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Brno-Śląsk 3:2 (1:2)
K a t o w i c e .  Rozegrany w so­

botę w Katowicach mecz piłkar­
ski pomiędzy reprezentacją Ślą­
ska a reprezentacją Brna zakoń­
czy! się zwycięstwem drużyny 
czeskiej w stosunku 3:2 (1:2). Wy­
nik ten nie odpowiada przebie­
gowi gry. Tylko nieprawdopo­
dobnie pechowa gra napastni­
ków śląskich, a zwłaszcza Cie­
ślika, uniemożliwiła Polakom 
odniesienie zwycięstwa. Różnica 
3:4 bramek na korzyść Śląska 
była by odpowiednim wykładni­
kiem przewagi ataku śląskiego. 
Czterokrotnie słupek uratował 
bramkarza czeskiego od niechyb­
nych goali.

Śląsk wystąpił w następują­
cym składzie: Janik. Michalski, 
Siwy, Szaton, Piec, Gajdzik, Gó­
recki, Bąk, Cieślik, Kulawik, 
Wodarz.

Najlepszym w drużynie śląska 
był bezsprzecznie Kulawik. Nie­
stety w 30 minucie drugiej poło­
wy po zderzeniu z graczem Brna, 
został on zniesiony z boiska. Ten 
moment wpłynął deprymująco 
na drużynę, gdyż w minutę po 
wymienionym wypadku Czesi 
zdobyli zwycięską bramkę, przy 
czym Janik w ogóle nie próbo­
wał interweniować.

Reprezentacja Brna jako całość 
wypadła dobrze, górując szyb­
kością i dokładnością podań. W 
sumie jednak był to zespól słab­
szy od bawiącej niedawno w 
Chorzowie Viktorii z Pilzna.

W pierwszej połowie Brno od

początku przeważało a Śląsk nie­
bezpiecznymi wypadami wytwa­
rzał groźne sytuacje Pod bram­
ką gości. Brno przewagę swą 
uwydatniło bramką zdobytą przez 
Hennelego w 25 minucie. Śląsk 
w następnym okresie przeważał 
do końca i zdobył dwie bramki 
strzelcami których byli: Bąk 
głową z podania Wodarza w 35 
minucie i Cieślik głową z poda­
nia Góreckiego w 41 minucie.

Po przerwie Śląsk przeważał 
w pierwszym okresie i już w 3 
i 5 minucie miał okazje zdobycia 
bramek. Strzał Cieślika i głów­
ka Kulawika trafiły jednak w 
słupek. W 17 miuncie Brno do­
chodzi do głosu i zdobywa wy­
równanie. Lewy łącznik Moos 
strzeli! na bramkę. Janik odpa­
rował strzał, jednak wypuścił pił­
kę z rąk a nadbiegający Moos 
dobił. IV 20 minucie kulejący już 
przed przerwą Piec schodzi z 
boiska a zastąpił go Olsza. W 
30 minucie następuje incydent z 
Kulawikiem, który wprowadza 
pewną dezorientację w drużynie 
Śląska, co wykorzystali Czesi i 
strzelili trzecią a zarazem zwy­
cięską bramkę. Zdobył ją Moos, 
przy czym Janik nie próbował 
nawet bronić strzału.

W końcowych minutach Ślą­
skowi nadarza się znowu okazja 
Wyrównania jednak pechowi na. 
pastnicy nie potrafili wykorzy­
stać okazji.

Widzów około 10.000. Sędzia 
p. Gruszka popełnił kilka błędów.

Torma nokautuje [ Batevany— Budowlani * 7 1T
W a r s z a w a .  Rewanżowe spot 

kanie pięściarskie drużyny cze­
chosłowackiej Batovany i stołecz 
nych Budowlanych, zakończyło 
się wynikiem remisowym 7:7. O- 
baj zawodnicy, walczący w wa­
dze ciężkiej — Kurnava (Bat) i 
Scibor (Bud.) zostali w trzeciej 
rundzie przez k.o. i Czortek w wal 
jąc po trzy ostrzeżenia za nieczy­
stą walkę. Dobrze wypadł Ty­
czyński w wadze muszej, który 
z Scheerem wygrał w drugiej 
rundzie przez k.o., Czortek w wal 
ce ze Strbą. W wagach pólcięż. 
kiej i ciężkiej oraz średniej wal­
ki były nieładne i mało przypo­
minały boks.

Z gości wyróżnić trzeba Zacha­
rę w wadze koguciej, doskonałe, 
go technika o szybkim refleksie

i Tormę, choć ten ostatni blaz- j z Yulganem. Polak posiał Vul- 
nował na ringu i używał niepra- ; gana w drugiej rundzie na deski 
widłowych uderzeń. dwukrotnie: raz do 8. a drugi raz

Wyniki walk: j gong uratował Czecha przed wy-
Waga musza — Tyczyński no- j liczeniem. Pod koniec trzeciej 

kautuje Scheera w drugiej run- i rundy Selma „pływa“. Walka ra-
cze.i remisowa.dzie, posyłając go na deski sil

nym ciosem z lewej. | Waga półśrcdnia — Jańczaka
Kogucia — Sieradzan uległ na \ skrzywdzono orzeczeniem walki 

punkty Czechowi Zacharze. Re- j z Blesakiem jako nierozstrzyg-

kiika nieprawidłowych ciosów. 
Zwycięstwo jego nie ulega jed­
nak kwestii.

W półciężkiej Kotkowski po b. 
słabej walce, w której zujiełnie 
nie wykorzystywał okazji do cio­
sów z lewej, przegrał na punkty 
z Balarzem.

W7 ciężkiej — po walce bardzo 
nieczystej i stojącej na słabym

prćzentaht Czechosłowacji prze- j  niętej. W drugiej rundzie Blesak' poziomie zarówno Scibor jak i
wyższa! Sieradzana pod każdym ■ sprawia) wrażenie nieprzytomne 
względem i wygrał walkę pew- j  go i walczy! chaotycznie. W trze- 
nie. i cicj rundzie chwieje się na no-

Czortek wypunktował Strbę, 
przeważając przez cały czas wał­
ki. W trzeciej rundzie Czech roz­
ciął Czortkowi lewą brew, ata­
kując głową.

Lekka — Selma, według de­
cyzji sędziów przegrał na punkty

gach. Sędzia powinien by) przer­
wać tę walkę i przyznać Jańcza- 
kowi zwycięstwo przez k. o.

W średniej Włostowski prze­
grał w drugiej rundzie przez k. 
o. z najlepszym zawodnikiem SK 
Batoyany — Tormą, który zadał

Bazarnik tylko zremisował
RKS Batory — Zjednoczenie (Bydgoszcz) 10:6

Bydgoszcz. RKS, Batory z Cbo- | w lekkiej Manecki (B) po nie - 1  w  średniej Kusz (B) wysoko wy

Kurnava zostali zdyskwalifiko­
wani, otrzymując po trzy na­
pomnienia za nieczyste ciosy.

rzowa przybył na Pomorze, by I ciekawej walce uległ na punkty 
stoczyć k ilka  w alk z zespołami Sowińskiemu
pięściarskimi w  Bydgoszczy, 
Chełmży, Inowrocławiu i Toru­
niu.
Pierwszy mecz, rozegrany w Byd 
goszczy z miejscowym Zjedno­
czeniem, zakończył się zwycięst­
wem gości 10:6.

W yniki walk:
W wadze muszej Bazarnik (B) 

nie rozstrzygnął w a lk i z Czajkow 
skim;

w  koguciej Górecki (B) uległ 
na punkty Jóźwiakowi;

W piórkowej —- walkę Nypełta 
(B) z Borowiczem, sędzię przer­
wał z powodu kontuzji czoła Bo­
rowicza. Po obliczeniu punktpw 
uznano walkę za nierozstrzy­
gniętą;

AZS (Warszauia) mistrzem Polski
w szerm ierce pań

Katowice. W sobotę odbyły się ! Katowice. W rozgrywkach o 
W Katowicach drużynowe mi - j  drużynowe mistrzostwo Śląska w
strzostwa szermiercze Polski w 
konkurencji pań, w których u- 
dział wzięły dwie drużyny w ar­
szawskiego AZS, Pogoń Katow i­
ce i  Sokół Kraków.

Po ciekawych i zaciętych w a l­
kach drużynowym mistrzem Pol­
ski na rok 1947 została drużyna 
AZS Warszawa w  składzie: Na­
wrocka, Szrejderowa i dr Serini, 
wygrywając w  decydującej w a l­
ce po dramatycznym przebiegu z 
drużyną Pogoni w  stosunku 5:4. 
Trzecie miejsce zajęła druga d ru ­
żyna . AZS Warszawa. Cz.warte 
miejsce przypadło drużynie So­
koła z Krakowa.

Poszczególne w yn ik i mistrzostw 
były następujące:

Pogoń — Sokóf 6:3. AZS I — 
Sokół 7:2, AZS I I  — Pogoń 2:7. 
AZS I  — AZS I I  7:2, AZS I I  — 
Sokó| 6:3, AZS Warszawa — Po­
goń 5:4,

Organizacja mistrzostw spo­
czywała w rękach sekcji szer­
mierczej ZZK  Katowice i była 
bardzo sprawna. Przewodniczył 
w sędziowaniu znany szermierz, 
b. olim pijczyk Franz.

Porażka piłkarzy Belgii 
we Wrocławiu

W r o c ł a w .  Drużyna piłkar. 
ska Zjednoczonych Robotniczych 
Klubów Sportowych i. Belgii ro­
zegrała na stadionie IKS we 
Wrocławiu pierwsze spotkanie z 
reprezentacją Żydowskich Klu­
bów Sportowych na Dolnym Ślą­
sku.

Mecz zakończył się porażką go. 
ści w stosunku 0:3 (0:1). Pierwsza 
połowa gry odbyła się przy ule­
wnym deszczu. Z gości wyróżnili 
się: bramkarz i lewy obrońca 
Weis (b. zawodnik „Hakoahu" z 
Wiednia)).

Anderson znowu amatorem
Sztokholm (ob. w],). W na j­

bliższych dniach znanemu biega­
czowi szwedzkiemu Arne Ander­
sonowi ma zostać przywrócona 
pełnia praw sportowca - amatora. 
Pozostaje to oczywiście w związ­
ku z przygotowaniami Szwecji do 
olimpiady londyńskiej, na której 
Anderson m iałby poważne szan­
se na zdobycie pierwszego m ie j­
sca w biegu na 1.500 m.

Anderson oświadczył, że znaj­
duje się w dobrej formie i za k i l ­
ka niedziel uzyska już na 1.500 m 
czas 3.50 min. Gdyby natomiast 
miał na olimpiadzie startować w 
biegu na 5.000 m, wówczas bę­
dzie w stanie uzyskać czas 14.05 
min-''

zabli. Błyskawica Radlin poko 
nąła AZS Katowice w  stosunku 
14:2. Punkty d)a Błyskawicy zdo­
byli: Kąsek, Polnik po 4, Różań­
ski i Gruszczyk po 3, dla AZS — 
Małodobry i Twardokęs po 1. Sę­
dziował p. Czyplonka.

Rozgrywki półfinałowe o dru­
żynowe mistrzostwo Polski w  sza

bli i szpadzie rozegrane zostaną 
w  połowie łipca w następujących 
grupach:

w Katowicach — Pogoń Kato­
wice, Błyskawica Radlin, Dźwig 
Gdynia;

w Łodzi — ZZK Łódź. ZZK Ka­
towice, AZS Łódź:

w  półśredniej Kula (B) wygrał 
przez dyskwalifikację Kaczora za 
nieprawidłowy cios;

punktował Bodnarza;
w  półciężkiej Nowara (B) w y­

grał na punkty z Pollakiem;
w ciężkiej Kolonko (B) w y­

punktował Chyłę.

ZSRR w pływackich 
mistrzostwach Europy

Paryż (ob. wł.). W tych dniach 
Związek Radziecki zwrócił się do 
Międzynarodowej Federacji Pły­
wackiej z prośbą o udzielenie mu 
danych dotyczących udziału w  
pływackich mistrzostwach Euro­
py, które odbędą się w czasie od 
10—14 września w Monte Carlo.

Z uwagi na to, że termin zgło­
szeń do mistrzostw upływa 17. lip 
ca jest nadzieja, że do tego czasu 
Związek Radziecki zgłosi się je­
szcze na członka Międzynarodo­
wej Federacji Pływackiej, by móc 
następnie uczestniczyć w mistrzo­
stwach Europy.

W Londynie

Jędrzejowska przegrała
L o n d y n. Reprezentantka Pol- I W finale'przeciwniczką Brought I Grs pojedyncza panów: Piątek 

ski,Jadwiga Jędrzejewska, biorąca | będzie Osborne. (Zjednoczeni) bije łatwo Adamskie-
udział w turnieju tenisowym naj Do finału w singlu męskim za- go (Społem) 7:5, 6:0, 6:0. Gra poje- 
kortach QueènS Club w Londynie, | kwalifikował Bob Falkenburg I dyncza pań: Hojanówna (HCP) — 
uległa w ćwierć finale gry poje- j  (USA) dzięki zwycięstwu odnie- I  Jaśkowiakówna (Zjednoczeni) 6:1, 
dynczej Amerykance Patrycji i sionemu nad Hindusem — Misra. | 6:1. Gra podwójna panów: Piątek,
Tndd, przegrywając 1:6, 1:6.

W ćwierćfinałach gry pojedyn­
czej mężczyzn zostali wyelimino­
wani obaj reprezentanci Szwecji. 
Bergelin przegrał z Falkenbur- 
giem (USA) 4:6, 5:7, a jego rodak 
Hohansson uległ Francuzowi Pe- 
lizzie 6:3, 2:6, 3:6.

*

L o n i  y n. W dalszym ciągu ro­
zgrywek tenisowych odbyły się 
na kortach 'Oi|eens Club w Lon­
dynie, spotkania półfinałowe.

W grze pojedynczej kobiet (w 
półfinałach biorą udział same A- 

i  merykanki) Louise Bronghet po- 
j konała w pierwszym spotkaniu 
Patricię Tndd 6:0, 6:3, a Margaret

Amerykanin wygrał to spotkanie j Ruszczyński (Zjednoczeni) — Adam 
w stosunku 6:1, 6:3. Drugim fina- ! ski, Michalak (Społem) 6:2, 6:1, 7:5. 
listą jest Australijczyk Colin, któ- j Gra mieszana: Bojanowska (HCP)

w Krakiwe — Sokół Kraków, i Osborne wyeliminowała swą ro- 
Legia Warszawa i AZS Poznań. daczke Hart, bijąc ją 4:6. 10:8. 7:5.

ry pokonał w półfinale po b. cię­
żkiej walce Francuza Pelizzę 0:7, 
7:9, 6:4.

Para australijska John Brom­
wich — Dinny Pails odniosła w 
spotkaniu półfinałowym zwycię-

Adamski (Społem) — Cnotliwianka, 
Leja (Ostrowia) 6:1, 6:2.

*  Mistrzostwo Belgii w tenisie 
zdobył Washer, pokonując w fi-

stwo nad Holendrami van Swolem ,,ale Pe' ene(fii3' £ » ’ 6:2' Mistrzy- 
i Binkiem w stosunku 6:4, 6:2. n,i* pa" z°s,a,a forman, Z a c ię ­

żą,ląc Meulemeester 7:5, 7:5.
*  Prasa londyńska podaje, że 

znany szwedzki tenisista, Leonard 
Bergerlin chory jest poważnie na 
cukrzycę.

*  Między 21 a 25 lipca na kor­
tach w Wembley ma się odbyć 
turniej zawodowych tenisistów s 
udziałem Donalda Budge. Eigga 
i Pauliny Betz.

Turniej tenisowy 
w Ostrowie

OSTRÓW Wlkp. (tel. wł.). — Zor 
ganizowany turniej tenisowy z oka­
zji otwarcia sezonu w  Ostrowie 
Wielkopolskim przyniósł następują­
ce wyniki:

potrzebnie zbyt długo. K rok i pytaców dudńiały ciągle głucho po po­
dwórzu, traw n iku  i poza domem.

— To będziesz m iał bal, jak  się, strzemię nie znajdzie. Chodź po 
chałupach na pożyczki, a tu tyle jeszcze pytania, a ju tro  ślub. Bę­
dziesz jechał na przedzie weseliska, przechylając się ciągle z ko­
nia — śmiał się ten, którego nie dotyczyła zguba.

— Przecie tu musi gdzieś być. Musimy znaleźć — zachęcał do
cierpliwości poszkodowany, ale w głosie jego znać było głęboki 
smutek z wypadku. ,

Chłopcy nadsłuchujący milczeli teraz .jakiś czas. Już się nie 
śmiali. Żal się im widać zrobiło, że popsuli taką wspaniałą paradę 
jaką by li pytace. Może i bali się, widząc, jak drużbowie szukają 
uparcie i nie odstąpią, dopóki zguby nie odnajdą.

— Jędrek —  odezwał się1 szept, w  sieni.
— A có? zapytał niepewnie zagadnięty.
— Może byśmy im tak da li to strzemię. Prosili twoją mamę i mo­

ją. Szkoda ich — przedkładał Kazek, a głos jego był taki jakiś 
miękki, taki nieśmiało proszący.

— Możemy dać, jak chcesz — odparł Jędrek po chw ili milczenia, 
ale w  głosie jego tkw iła  wyraźnie niechęć.

— M y se jeszcze zrobimy strzemiona i konia nawet — szeptał 
Kazek.

— Żeby to stry j żył — tęsknie odparł mu Jędrek. Oń by zro­
bił. On mnie i z papieru nauczył strzyc konie.

— No to dajem y pytacom strzemię?
Dajmy. Pewnie, że worce. skoro prosili i m o ją 'i twoją mamę. 

Niech mają — zawyrokował Jędrek.
Słychać było potem, jak  malcy biegli koło domu z drugiej strony, 

gdzie nie było pytaców. A gdy na nich natrafili, rozbrzmiała głośna 
rozmowa.

— Czegóż to szukacie? — pytał Jędrek.
Strzemię nam ka js ik spadło — odpowiedział poszkodowany, a 

w głosie znać było zachętę skierowaną do malców, żeby pomagali 
szukać.

Ja wiem, gdzie spadło ,— zadźwięczał z dumą głos Jędrka.
— Gdzie? — rozległy się ucieszone głosy obu pytaców naraz.
— K oło  fosy. W idziałem , ja k  tam konie się pasły i spadło ob­

jaśn ia ł Jędrek i pobiegł przodem w  k ie run ku  rowu.
Po chw ili rozległo się jego wołanie:
— O, jest!
ża chwilę rozległ się tętent koni. Koło kapliczki zw oln ili biegu. 

Konie zbliżyły się do siebie, tak, że noga jeźdźca opierała się o nogę
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„Zielone smrecoski szumią se przy drodze“ — płynął pierwszy 
wiersz pieśni proszącej, a pytace' przegięli się w ty ł, odwrócili tw a­
rze do okna i wyciągniętymi ramionami, nucąc pokazywali w okno, 
skąd widać było w  potoku pobliski las Jagniesin, spuścizna po Jaśku. 
A  potem zaczynając drugi wiersz, pokazywali na swe serca i w y­
ciągając ramiona ponad siebie potrząsali n im i rozwlekle majesta­
tycznie. Pieśń huczała po małej izbie jak jęk, aż szyby dźwięczały 
od drżenia:

„Proszę cię, Jagniesiu, jak my smutni srodze“ . Gdy ten wiersz za­
grzmiał w  powtórce po raz drugi jeden z pytaców zaciągnął silnie 
drugim głosem, stworzyła się harmonia dwóch powiązanych ze sobą 
głosów, a oni pochylili się aż do ziemi rozkładając przed Jagniesia 
prosząco ramiona.

Na tę pieśń czekała widać Jagniesia. Skoczyła żywo do pytaców, 
padła jednemu i drugiemu kolejno w ramiona. Musnęli ją  w ytw or­
nie po czerwonym policzku, a ona jęła prosić drużbów do siadania. 
Wnet na stole znalazła się wódka, którą Jagniesia przygotowała już 
jawczasu, wiedząc, że do niej przyjdą. Potoczyła się serdeczna 
i gwarna rozmowa. A Jagniesi huczała jeszcze w  uszach pieśń o le . 

.sie, który razem z pytacami zaprasza ją na wesele. Spojrzała w okno. 
Las w pobliskim potoku odrzynal się od złotych ściernisk ciemno- 
siną barwą.

— To po Jaśku, bogataś jest, Jagniesiu bogata. Patrz, jak  cię py­
tace pięknie prosili na wesele. Teraz jesteś gaździna całą gębą — 
odczuła w  sobie jakiś uporczywy szept. Odrzuciła od siebie natrętny 
głos. który się je j w ostatnim czasie tysiąc razy na dzień narzucał 
przy każdej okazji, w każdym kącie domu. Pytace nalewali sobie 
wódkę i jed li przekąski. Wiedzieli, że flaszka dla nich jest posta­
wiona, Zagadywali Jagniesę o to i o tamto, przym ila li się, radzi 
z sutego przyjęcia. Ale Jagniesia posmutniała nagle i n ijak nie można 
było wywołać uśmiechu na je j twarzy. Jasiek popsuł je j znowu całe 
szczęście podniosłej i radosnej chwili.

Nie chciała pić, bo już wiedziała, że jak się. je j ty lko w głowie 
zacznie trochę kręcić, to wygaduje tak niestworzone rzeczy o śmierci 
•Jaśka, o jego życiu, że sama się potem tego musi wstydzić. Pytace 
ją  nukali czyli zapraszali do picia, ale ona usta ty lko dla przyzwoi­
tości zmaczała w kieliszku. Bała się wódki ja k  ognia, by znowu 
diabeł gadaniny nie wstąpił w je j wargi. Jak już nie dało się picia 
uniknąć, w lewała sprytnie zawartość kieliszka za bluzkę. Paliło jg  
po piersiach od tej wstrętnej dla niej i cuchnącej gorzałki i pragnęła 
już na dobre, żeby pytace wyszli. Rozmowa się nie kleiła, więc nie 
przeciągali gościn»1 'ści. Wprawdzie jeden i drugi, młodzi obaj ka- 
kalerowie, patrzyli na Jagniesią m iłym  okiem, mówiącym coś wię-

2Ź9
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OSTRZEGAMY
PRZED KUPNEM 

maszyny do pisania
marki „ T O R P E D O “ z długim wałkiem 
nr 084348, skradzionej z Delegatury Przemy­
słu Wełnianego w Jeleniej Górze. 2729

y V t  v ł f t T  v v W V  y r f f t m r n r T T T T T T i " -

RUDZKIE ZJEDN. PRZEM. WĘGLOWEGO
p o s z u k u j e  z a r a z  

na stanowiska referentów oszczędnościowych

g tech n ika-g ó rn ika"  <
CS]

księgowego -  biiansistę 
materiałowca-magazyniera

P,
<5
O.

Zgłoszenia osobiście lub pisemnie do Biura 
Personalnego R. Z. W. P. w Bytomiu, Sądowa 5

U R Z Ą D  W O J E W Ó D Z K I S L Ą S K O -D Ą B K u W S K I 
W y d z ia ł O d b u d o w y

ogł asza

p rze ta rg  p u b lic z n y
na  w y k o n a n ie  n a s tę p u ją c y c h  ro b ó t w  gm ach u  P o li­

te c h n ik i  Ś lą s k ie j w  G liw ic a c h , u l.  S trz o d y  19.
1. R o b o ty  w y k o ń c z e n io w e  p rz y  b u d o w ie  u s tępów  

m ę s k ic h  i  d am sk ich .
2. R o b o ty  in s ta la c j i  s a n ita rn e j p rz y  b u d o w ie  

u s tę p ów .
P o d k ła d k i o fe r to w e  n a b y w a ć  m ożna  w  W yd z ia le  

O d b u d o w y , p o k . 544. T e rm in  s k ła d a n ia  o fe r t  do  d n ia  
30. 6. 1947 r .  godz. 12-te j. B liższe  szczegó ły na ta b lic y  
u rz ę d o w e j W y d z ia łu  O d b u d o w y  U rz ę d u  W o j. S l.-D ą b r.

Z a  W o je w o d ę :
(—) in ż . H e n ry k  P arnas

(P aAP) 2754 w  z. N a c z e ln ik a  W y d z ia łu .

P A Ń S T W O W E  U Z D R O W I S K A  
D O L NOŚL Ą SKI E
N ow oczesne  u rz ą d z e n ia  le ­
czn icze . D o m y  Z d ro jo w e , 
P e n s jo n a ty , S a n a to ria , Roz­
r y w k i,  S p o rty , T u ry s ty k a . 
R y c z a łty  p e n s jo n a to w e  od 
z ł 500—550.— d z ie n n ie , d la  
ś w ia ta  p ra c y  od  z ł 400.— 
do  450.— d z ie n n ie . P ro s p e k ­
t y  w  „O rb is ie “ . (P A P ) 2730

W a l n e  g s s a ś f

R U T Y N O W A N Ą  s te n o ty p i-  
s tkę  i  k a s je rk ę , 2 k o n c is tó w  
k s ię g o w y c h  o raz  2 p r a k ty ­
k a n tó w  z u koń czo n ą  szko­
łą  h a n d lo w ą  p o s z u k u je m y  
od zaraz. O fe r ty  C z y te ln ik  
G liw ic e  pod  „1707“ . 10417g

P O T R Z E B N A  do  b iu ra  in ­
te lig e n tn a  ru ty n o w a n a  m a ­
s z y n is tk a . W .-adomość godz. 
14—17, M n ria u k a  9, m . 2, 
I  p ię t r o v SOg

P O S Z U K U JE  się  d o św ia d ­
czonego k s ię g o w e g o -b ila n - 
s is ty  na s ta n o w is k o  k ie ro ­
w n ic z e  o raz  ks ię g o w y c h  z 
dłuższą p ra k ty k ą . Zg łoszę 
n ia : Z je d n o c z e n ie  B iu r
P ro je k to w o  -  M o n ta ż o w y c h  
d la  G ó rn ic tw a , K a to w ic e , 
u l.  Z a m k o w a  3. 3489d

M A S Z Y N IS T A  d ru k a rs k i 
p o trz e b n y  n a ty c h m ia s t. Wa 
r u n k i  b a rd zd  d ob re . O fe r ­
t y  P A P  C zęstochow a, pod 
n r .  „2985“ . ' (P A P ) 3531d

C U K IE R N IK , m is trz , s ta r ­
szy. d o ś w ia d c z o n y  poszu­
k iw a n y . P isem ne  o fe r ty  z 
p o d a n ie m  w a ru n k ó w  k ie ­
ro w a ć ! K a w ia rn ia  „P o lo ­
n ia “ . Z a b rze , u l.  D w o rc o ­
w a  8. 136g

Ś L U S A R Z , d o b ry  fa c h o ­
w ie c  p o trz e b n y  od zaraz, 
w a ru n k i d ob re . Zg łoszen ia  
G liw ic e , „ G ro m “ , u l.  7’o - 
szecka 7, godz. 7—16. 133g

W Y C H O W A W C Z Y N I r u ty ­
n ow a n a  do  2 d z ie w c z y n e k  
ze ś w ia d e c tw a m i p o trz e b ­
na  zaraz. G liw ic e , G ó r­
n y c h  W a łó w  44, I I  p . I31g

S Z E W S K I c z e la d n ik  na ro  
b o ty  szy te  i  k le jo n e  po­
trz e b n y . K r y g o w s k i ,  
Pszczyna. M ic k ie w ic z a  15.

mg

S E K R E T A R K A , sa m od z ie l­
na  k o re s p o n d e n tk a , ze zna 
jo m o ś c ią  m a szynop ism a  p o ­
s z u k u je  p ra c y , n a jc h ę tn ie j 

i na w y ja z d  — w a ru n e k  m ie  
szkan ie . W y k s z ta łc e n ie  — 
szko ła  h a n d lo w a . Z g ło s z e ­
n ia  k ie ro w a ć : B ile w ic z  H e ­
lena , W ro c ła w , Ł u k a s iń s k ie  
go 16/9. 10415g

K S IĘ G O  W Y -p rz e b itk o w ie c  
i ze zn a jo m o śc ią  w s z e lk ic h  
I p ra c  b iu ro w y c h , obecn ie  
| ra c h m is trz e m  b iu ra  płac. 
j z m ie n i posadę. O fe r ty  pod 
i „ W “ . P ie k a ry  S l., poste  re - 
| s tan te . 19g

S p r z e d a ! ®

O v e r lo k  sp rzedam  3 -n itk o -  
w y . K a to w ie e -L ig o ta , M a ­
łop o lska  2, m . 4. 59g

A P A R A T  do fo to k o p ii  n o ­
w y  420X600 sp rzedam , K a ­
to w ic e , O po lska  18/6. 57g

„B U E S S IN G “  7 -to n o w y , w  
b a rd zo  d o b ry m  s ta n ie , na 
pęd g azow y, do sp rzeda ­
n ia . O fe r ty  do D z ie n n ik a  
Z a ch o dn ieg o  K a to w ic e  pod 
„1906“ . 40g

L O D Ó W K A  e le k try c z n a  na 
120 v o lt  do sp rzedan ia . 
W ia do m o ść : Z a b rze , te l. 
41-20. 8g

A N IL IN A  — b a rw n ik  d,o 
m a te r ia łó w , c z a rn y  i  g ra ­
n a t ca 200 k g  o k a z y jn ie  do 
sp fze d an ia . O fe r ty  C z y te l­
n ik  B y to m  pod  „1173“ . 54g

P O W S T A N IE C  ś lą sk i, la t  48 
j ś redn ie , w y k s z ta łc e n ie , po ­

s z u k u je  p ra c y : k ie ro w n ik a  
ro b ó t te c h n ic z n y c h , m aga­
z y n ie ra  lu b  p ra c y  b iu ro ­
w e j.  O fe r ty  C z y te ln ik  G l i­
w ice  pod  „ A .  S .“  5g

M A T E M A T Y K  M A G IS T E R
pełne  k w a l i f ik a c je ,  p r z y j ­
m ie  p racę  w* s z k o ln ic tw ie  
z a w o d o w ym . O fe r ty  C zy­
te ln ik  B ie ls k o  pod  „M a te ­
m a ty k “ . 142g

W IĘ K S Z Ą  ilo ś ć  b u te le k : 
1/4, 1/5, 3/4. 1 - li t ro w y c h  do 
sp rzed a n ia . O fe r ty  C z y te l­
n ik  B y to m  pod  „O k a z ja “ .

53g

DO sp rzed a n ia : 4 la m p y  
łu k o w e , do w y ś w ie tla n ia  
ry s u n k ó w , na s to ja k a c h , 1 
w an n a  k a m ie n n a  z o d p ły ­
w em , do  p łu k a n ia  fo to k o ­
p ii  100/130/40 cm . O fe r ty  
C z y te ln ik  K a to w ic e  pod 
„1154“ . 36g

S P R Z E D A M  zaraz m aszy­
nę p ła ską , s iód e m kę  oraz 
o k rą g łą . C ho rzó w , S ta w o ­
w a  2, m . 8. 51g

K A J A K  3 -osobow y K le p ­
p e r s k ła d a n y  do sp rzeda ­
n ia . K a to w ic e  I I I ,  W o jc ie ­
c h o w sk ie g o  42. M ic h a ls k i.

28g

R U T Y N O W A N Y  b u c h a lte r -  
b ila n s is ta  z p ra k ty k ą  18- 
le tn ią , w y k s z ta łc e n ie  ś re d ­
n ie , z n a ją c y  w s z y s tk ie  sy ­
s te m y  ks ięg o w ośc i, je d n o ­
l i t y  p la n  k o n t, p o szu ku je  
p osady : k ie ro w n ik a  b u ­
c h a lte r i i,  g łó w n e g o  b u c h a l­
te ra  itp .  M ie jsco w o ść  obo­
ję tn a , w a ru n e k : m ie szka ­
n ie . O fe r ty  z p od a n ie m  wa 
ru n k ó w  p roszę  sk ład a ć  do 
„C z y te ln ik a “  w  O po lu  pod  
..B u c h a lte r  - b ila n s is ta .

3544d

F A C H O W IE C  p o s z u k u je  
p ra c y , b ra n ż a : że lazna, b u ­
d o w la n a , m a g a z y n ie r sprze 
daw ca , s iła  pom ocn icza  
O fe r ty  „C z y te ln ik “  T a rn . 
G ó ry  pod  „F a c h o w ie c “ .

3542d

D O M  w y m a g a ją c y  re m o n ­
tu , s ta jn ie  m a syw n e , m o r­
g o w y  o g ró d , b lis k o  a u to ­
busu , D łu g o szyn  k .  Szcza­
k o w e j k o rz y s tn ie  sprzedam  
Z g łszen ia  „ P A R “  K ra k ó w , 
R y n e k  G łó w n y  46, pod 
„D o m “ . 3537d

DO sp rzed a n ia  k a r to n y  
ró ż n e j w ie lk o ś c i u żyw a n e , 
lecz w  b a rd zo  d o b ry m  sta 
n ie . E. A lb iń s k i  i  S -ka . K a  
to w ic e . S ło w a ck ie g o  16. te  
le fo n  356-85. 25g

S K L E P  dob rze  p ro s p e ru ją ­
c y  w y d z ie rż a w ię  od zaraz. 
O fe r ty  C z y te ln ik  B ie lsko  
p od  „350“ . 145g

O D S T Ą P IĘ  m le c z a rn ię  za 
20.000. C ho rzów  I I ,  K a ro ­
la  M ia r k i  5. K u z b e r . 18g

S K L E P  k o lo n ia ln y , n o w o ­
cześnie  u rz ą d z o n y  w  d z ie l 
n ic y  gęsto  z a lu d n io n e j od 
s tą p ię  z to w a re m . O fe r ty  
C z y te ln ik  Z a b rze  pod  n r . 
„444“ . Sg

POSZUKUJE

S K Ł A D U  P U S TE G O
c e n t r u m  miasta. 
Oferty: Biuro Ogło­
szeń „PAR“, Poznań, 
Ratajczaka 7 — pod 
„6,459“. ' (2696)

K U P IĘ  lu b  w yp o życzę  za 
żądaną za p ła tę  egzem p larz  
„K ró lo w a  P rz e d m ie ś c ia “  
K ru m iło w s k ie g o . Z a w ia ­
dow ca  s ta c ji  P ie ch o w ice .

3548d

P O S Z U K U JĘ  l r y z je r a 'r k ę )  
d am sk iego , s iłę  p ie rw szo ­
rzę dn ą . W a ru n k i d ob re . 
K ie lc e , P ie ra e k ie g o  10. 
E d . S tyczeń . 103g

K S IĘ G O W Y C H  o o m o c n i- 
czych  (k o n ty s tó w ) zaanga­
ż u je  n a ty c h m ia s t C u k ro w ­
n ia  P ie trz y k o w ic e , st. k o l. 
S m o lice  Ś ląsk ie . D o ln y  SI. 
Z g łoszen ia  osob is te  za 
z w ro te m  ko sz tó w  p o d ró ­
ży . 96g.

S A M O T N Y  p os z u k u je  od 
1 łip c a  g osp o d yn i, zn a ją ce j 
d ob rze  w arsza w ska  k u c h ­
n ię . Z g łosze n ia : te l. 305-96, 
od 9 do 10-ej o raz  od 18 do 
20-ej. 95g

K O R E S P O N D E N T K A  fra n  
c u s k o -p o lska  i a ng ie lsko - 
po lska  p o szu k iw a n a . ,, lm -  
p e ks “ . C ho rzó w . .Tagielloń 
ska 4. 81g

PO S Z U K J W A N Y  w y k w a l i­
f ik o w a n y  m a js te r  do w y ­
tw ó rn i skarpfet. O fe r ty  
C z y te ln ik  S y n o w ie c  pod 
„777“ . 79g

P R A C O W N IC A  d om o w a  z 
g o to w a n ie m  p o trze b n a . K a 
to w ice , u l S o k o lik a  3, rn. 
9. ' 74g

1 P O S Z U K U JĘ  p osady n a u ­
c z y c ie lk i m a te m a ty k i w  

| L ic e u m  m a ty m a ty c z n o - f i-  ! 
: z y c zn ym  lu b  m echan iez - ! 
1 n y m  w  K a to w ic a c h  lu b  
j W ro c ła w iu . B liższe  dane.
! pod a n ie  za łączone do K u -  
i ra to r iu m  O k rę g u  S zko lne - 
i go w  K a to w ic a c h . M g r 

Ó berska  Z o fia , J ę d rz e jó w  
i 14 S ty c z n ia  29. 3551d

Ś L U S A R Z , spaw acz a u to - : 
| g e n ic z n y  z d łu g o le tn ią  • 
i p ra k ty k ą  p o s z u k u je  nosa- ;
: d y  od zaraz. O fe r ty  D z ie ń - j 
i n ik  Z a c h o d n i B y to m  ood j 
I „S p a w a cz “ . 121 g ;

! S E K R E T A R K A  - k a s je rk a  
i m łod a , re p re z e n ta c y jn a  o- i 
; b e jn re  nosade w  K a to w i-  . 

caćh. O fe r ty  C z y te ln ik  K a  ; 
to w ic e  pod  ..S o lid n a “

118g i

S O L ID N A  p a n i p o p ro w a - ; 
d z i p rz e d s ię b io rs tw o  lu b  
re s ta u ra c ję . p e n s jo n a t w  ; 
K a to w ic a c h . O fe r ty  C zy- ! 
te ln ik  K a to w ic e  pod ..W ar 
s z a w ia n ka “ . DPg ;

K A S J E R K A  m ło d a , k u ltu -  i 
ra ln a , o b e jm ie  posadę w  
K a to w ic a c h . O fe r ty  C z y te l-  i 
n ik  K a to w ic e  pod ..K a- S 
s je rk a “  117g

Szczotki
do 1e c a

BAZAR LU D O W I 
KATOWICE, ul. Mo­
niuszki nr 10. — Te­
lefon 302-03. — Sprze 
daż burtowa 2496

M A T E R A C E  z d o rego  w ło ­
s ien ia  i p o k ry c ia  poleca 
W ilc z k ie w ic z , K a to w ic e . 
K a to w ic e . K o śc iu szk i 31.

81280

D R E W N IA K I, s z n u ra k i, spo 
d y , sa n d a łk i — h u r t  — de­
ta l -  f irm a  „S zcze pko  — 
T o ń ko *- K ra k ó w , FTala Tar 
gowa 22. 3247d

L A K IE R Y  e m a liow e , b ia łe  
i k o lo ro w e , p ie rw s z o rz ę d ­
n e j ja k o ś c i poleca W y ­
tw ó rn ia  L a k ie ró w , W ro c ­
ław , u l.  K ie tb aśn icza  24.

34470

S K Y -T E R R IE R Y  3-ty g o d ­
n io w e  na sprzedaż. Te le f. 
357-72. I92g

S A M O C H Ó D  4 -osobow y ka 
b r io l im u z y n a  na chodz ie  
po g e n e ra ln y m  re m on c ie  
ta n io  sprzeda „R e k o rd “ . 
K a to w ic e , S ło w a ck ie g o  28.

3488d

M O T O C Y K L  D K W  200 ccm
w  d o b ry m  s ta n ie  sp rze ­
dam . W ia do m o ść : B y to m , 
W ro c ła w s k a  la ,  te l.  48-49.

23g

S P R Z E D A M  a u to  c ięża ro ­
w e  5 -to n ow e  w  id e a ln y m  

; s ta n ie , e w e n tu a ln ie  żarnie 
n ie  na m n ie js z e  w  d o b ry m  

j s ta n ie . S ie m ia n o w ic e , u l.
I P u ła s k ie g o  l / l . 13g

i S P R Z E D A M  k u c h e n k ę  e- 
! le k t ry c z n ą  m a rk i S iem ens 

u n iw e rs a ln ą  4 -p ły tk o w a  z 
p ie c y k ie m . W iadom ość K a  
to w ic e , u l.  O po lska  6. m . 
7. !2g

M i e s z k a n i a  I

Z A M IE N IĘ  2 p o k o je , k u c h ­
n ię , ła z ie n k ę  w  c e n tru m  
B y to m ia , na  podobne  w  K a  

1 to w ic a c h . O fe r ty  D z ie n n ik  
Z a c h o d n i B y to m , pod  „K a  
z im ie ra  M .“  Slg

P IE K A R N I p o s zu ku ję , zw ró  
cę kosz ta  re m o n tu . G l iw i­
ce, R y n e k  11, P ośp iech .

88g

S K L E P  e le g a n ck i, w  n a j­
lep szym  p u n k c ie  G liw ic  po 
s iadam . O cze ku ję  p ro p o ­
z y c ji.  O fe r ty  C z y te ln ik  G li 
w ic e  p od  „ B y t “ . 134g

P O S Z U K U J E M Y  lo k a lu  z 
w ię kszą  p iw n ic ą  na w y ­
tw ó rn ię  le m o n ia d  w  K a to ­
w ic a c h . O fe r ty  D z ie n n ik  
Z a c h o d n i K a to w ic e  pod 
„D o b ry  czynsz“ . 36g

P O S Z U K U JĘ  m ieszka n ia  1- 
1 lu b  2 -p o ko jo w e g o  (k u c h n ia ) 

w  K a to w ic a c h . Z w ro t  k o - 
; sz tów  re m o n tu  lu b  ro c z n y  

czynsz. Z g łoszen ia  te le fo ­
n iczn e  314-63 od 8—16-bj.

153g

P O S Z U K U JĘ  m ieszka n ia  w  
K a to w ic a c h  2—3 p o k o je  z 
k u c h n ia . Z w ro t  k o s z tó w  re ­
m o n tu . O fe r ty  do D z ie n n i­
ka  Za ch . pod  1249 w  K a to ­
w ic a c h . 154g

Z D O L N E G O  b u c h a lte ra  b i 
la n s is tr  p rz y jm ie  n a ty c h ­
m ia s t s p ó łd z ie ln ia  Ż a k ł. 
C .Z .P .H . U o ln ó ś lą z a k “  w 
Ś w id n ic y  W arszaw ska  12. 
te l.  26-36 M o ż liw o ś ć  o trz y  
m a n ia  m ie szka n ia . 72g

Pejsa*-* m z n fc f l j i )  I

A P T E K A R Z  szuka posady 
od l  s ie rp n i. i . O fe r ty  p ro ­
szę k ie ro w a ć : D r. H  K o l- 
le r , K o ź le  u l. K ra s iń s k ie ­
go 27 3308d

M IS T R Z  m y d la rs k i o fe ru ­
je  s ię  do g o to w a n ia  w ię k ­
szych p a r t i i  m y d ła , bez 
względu, na m ie jsco w o ść  
O fe r ty  pod .Spec“  do  Czy 
te ln ik a  w. B ie ls k u . H.331g

P O C Z Ą X  ii UJ Ą O A  m aszyno 
s te n o ty p ia  La poszu ku je  
p ra c y  w  B ie la ku  !ub  na 
w y ja z d  O fe r ty  C z y te ln ik  
B ie ls k o  pod P o c z ą tk u ją ­
ca “ . ł«340g

S T E N O T Y P IS T K A  - k o re ­
sp on d e n tka , 29 ła t p r a k ty k i  
p o s z u k u je  p ó łd n io w e j lu b  
g o d z in o w e j p ra c y  w  C ho ­
rzo w ie . O fe r ty  C z y te ln ik  
C h o rz ó w  pod „20“ . 50g

K 5 IĘ  W Y  -  b ila n s is ta  z 
p ra k iy k ą  w  b a n ko w o śc i, 
h u tn ic tw ie , k o k s o w n ia c h  o- 
raz w  b ra n ż y  te k s ty ln e j i 
d rz e v /n e j, b ie g ły  k o re s p o n ­
d e n t 6 -języ? :ow y , spec eks­
p o r to w y , p rz y jm ie  odpo ­
w ie d n ie  s ta n o w is k o . O fe r ty  
C z y te ln ik  K a to w ic e  pod n r  
-.1145“ . 24g j

M Ł O D A  k ie ro w n ic z k a  a d- ! 
rn in is tra c y jn a , k o re s p o n - j 
fe n tk a , b u c h a lte rk a , m a- ' 
iz yn o p ism o , k i lk o le tn ia  • 
j- ra k ty k a  sa m od z ie ln a , zm ie  
n i posadę — m ie jsco w o ść  
o bo ję tn a . O fe r ty  C z y te ln ik  i 
G liw ic e  pod  „H .  S .“  6g ;

M A S Z Y N Ę  do s z lifo w a n ia  
te raca k u p ię . O fe r ty  C zy­
te ln ik  K a to w ic e  pod „1166“

“8g
K U P IE ! zaraz s y p ia ln ię  no­
w oczesną, u żyw a n ą . O fe r ­
t y  C z y te ln ik  K a to w ic e  ood 
„1156“ . *9g

K A D Z IE  do  k isze n ia  o gó r­
k ó w  k a p u s ty  z a k u p im y . O- 
fe r t y  C z y te ln ik  K a to w ic e  
pod „1146“ . 27g

P R A S Ę  e k s c e n try c z n ą  u- 
c h y ln ą  22—30 to n  k u p ię  
T ry b u rc y ,  B ydgoszcz. S ień 
k ie w ic z a  11. ?535d

A G R E G A T  na ben?vnę  -ro  
oę) p rąd  z m ie n n y  50 i k r  
220/380 V . k u p ię . K u k u ls k i 
K a to w ic e . 3 M a ja  20. 31?3d

D Z IU R K A R K Ę , m aszynę  do 
w y ro b u  pończoch (sw e­
tró w ) i  e le k try c z n ą  o rz y  
k ra w a rk ę , k u p ię . K u k u l ­
sk i. K a to w ic e , 3 M a ja  20 

242 ?a

S P R Z E D A M  sam ochód o- 
so bo w y  „M e rc e d e s “  ty p  
170-V w  z n a k o m ity m  s ta ­
n ie . W iadom ość te l.  322-66.

. 3495d

P O S IA D A M Y  na sk ład z ie  
w łasnego  w y ro b u  s ia rczan  
n ik lu ,  s ia rczan  am on o w o- 
n ik ło w y ,  azo tan  srebra , 
s k ro b ię  rozpuszcza lną , su- 
b lim a t, a m id o c h lo re k  r tę ­
c i, z a ja d o w y  w ęg la n  m ie ­
dz i, L a b o ra to r iu m  ,,L a o “  
W arszaw a, A le je  T^rozo- 
l im s k ie  63. 3496d

M Ł Y Ń S K IE  m a szyny , p rz y  
b o ry  w sze lk ie g o  ro d z a ju , 
dos ta rcza  f i rm a  K a n a re k , 
K ra k ó w . M a zo w ie cka  35.

S497d

N A  sezon le tn i  to rb y  r y n ­
k o w e  i te c z k i n a jró ż n o ro d  
n ie jszych  ro d z a jó w  poleca 
"iov/o  o - w a r ta  W y tw ó rn ia  
to re b  ry n k o w y c h  i  teczek 
n łó c ie n n y c h , C zęstochow a 
A rm ii. lu d o w e j  5.

(P A P  3532d

S P R Z E D A M  t r z y  o kna  w y  
kawowe, szyba 1.95X1.65 

m . O fe r ty  C z y te ln ik  K a ­
to w ic e  pod  ..O kn a “ . 52g

Z A M IE N IĘ  2 p o k o je  z k u -  
. c h n ią  w  H a jd u k a c h  na p o ­

dob n e  w  K a to w ic a c h . Of. 
do D z ie ń . Zach . K a to w ic e  
pod „1268“ . 180g

Z A M IA N A  p o k ó j z k u c h n ią  
w  Z a łężu , na ś ró dm ie śc ie . 
Z w ro t  ko sz tó w . O fe r ty  C zy­
te ln ik  K a to w ic e  pod  „1192“ .

206g

M IE S Z K A N IE  ład n e , d uży  
p o k ó j i  k u c h n ię  k o ło  p a rk u  
róż , P ia sko w a  9, zam ie n ię  
na ta k ie  sam e w  c e n tru m  
m ias ta  C ho rzo w a . O fe r ty  
pod  „Z a m ia n a “  do C z y te l-  

i n ik a  C ho rzó w . 208g

S P O L N IC Z K I in te l ig e n tn e j,  
c z y n n e j z w ię k s z y m  k a p i­
ta łe m , do la t  35, p oszu ku je  
duże h a n d lo w e  o g ro d n ic tw o  
O fe r ty  E d m u n d  B e d n a rsk i, 
Z a k ła d y  O g rodn icze , §wie-, 
b odz ice  k o ło  W a łb rzych a .

?477d

P O S Z U K U JĘ  w s p ó ln ik a  z 
k a p ita łe m . 400.000 qo  c z y n ­
n e j ju ż  w y tw ó r n i  ch em icz  
n e j. O fe r ty  C z y te ln ik  K a ­
to w ic e  pod  „ K a p i ta ł “  15g

P O S Z U K U JĘ  g o tó w k i 50 
tys ., d łu g  o d ro b ię  au tem  
c ię ż a ro w y m  1 t  200 (z p ro ­
ce n te m ). O fe r ty  C z y te ln ik  
Z a b rze  p od  „555“ . 138g

1 ł a w k a  i S z t uka  !

K U R S Y  s te n o g ra fii, p isa ­
n ia  na m aszyn ie . W p isy 
t rw a ją . G liw ic e , Z w y c ię ­
s tw a  24. 10912g

K T O  z p o w ra c a ją c y c h  z 
R o s ji m a w ia d o m o ść  o Pio 
trze  B il in k ie w ic z u ,  la t  32, 
ze L w o w a , p rz e b y w a ją c y m  
od 1940 r .  w  ZSSR, p roszo ­
n y  p o w ia d o m ić  M a r ię  K o ­
w a ló w , B y tó w , C icha  8. 
P om orze . 3499d

P O S Z U K U JĘ , ro d z in y : M o- 
s iad zo r A le k s a n d ra , M icha  
ła  i  Józefę , p rz e d  w o jn ą  za 
m ie s z k a ły c h  k o ło  B y d g o ­
szczy. W ia do m o śc i k ie ro ­
w a ć : P a w ło w ic z  M a ria , Je ­
le n ia  G óra , W arszaw ska  82.

3527d

• U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
ną d e k la ra c ję  w ie rn o ś c i,

: na n a z w is k o  M u cha  P a w e ł 
I Z a b rze , C m e n ta rn a  6.

lD356g

M A T K A  P O S Z U K U JE  W ło
d z im ie rz a  S io m ia ka  lu b  
je g o  ż o n y  J a d w ig i, Samee 
k ie j  z W iln a . W iadom ość 
k ie ro w a ć : S obe lak , G łą b - 
czyce, S ie n k ie w ic z a  19.

8554d

E D W A R D  G ę g o łe k  poszu­
k u je  syna F ry d e ry k a . K to  
b y  w ie d z ia ł o je g o  obec­
n y m  adres ie , p ro szo n y  je s t 
z a w ia d o m ić  o jca  E d w a rd a  
G ę g o łe k : W ilo n o w ic e  37,
poczta  W itó w , p o w . N ysa .

: U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io - 
: ne d o k u m e n ty  na n a zw i- 
; sko  N o w a k  M a k s y m ilia n , 

zam . w  Z a b rz u , M y ś liw s k a  
.15. 19357g

U N IE W A Ż N IA M  ig u m o n e  
za św iadczen ie  o b y w a te l­
s tw a  p o lsk ie go  ną n azw i- 

I sko  P a ch u ła  P a w e ł. Z a - 
| b rze , D z ie rżo na  136. 10358g

i U N IE W A Ż N IA M  zgub io ną  
m e try k ę  ś lub n ą , k a r tę  e- 
w a k u a c y jn ą  na n azw isko  
H a rd y  S te fa n ia . 10353g

i U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io -  
j ną ks iążeczkę  w o js k o w ą  

n r  0285707, w y d a n ą  przez 
R K U  Ż y w ie c , na n azw isko  
T R O J A N O W S K I Z b ig n ie w , 
Ż y w ie c , R y n e k  17. 19378g

P O S Z U K U JĘ  W a lde m a ra  
S e id la . Z g łoszen ia  k ie ro ­
w a ć : C h o rz ó w -B a to ry , Ks. 
S trz y b n e g o  7, m . 6. 113g

P O S Z U K U JĘ  z n a jo m y c h  z 
W iln a  i  G ro d n a . M iro s la v / 
K ra s z e w s k i, R a d z y m in  k o ło  
W a rsza w y, O d d z ia ł „S p o ­
łe m “ . 176g

A D A M S K I. B y to m , K a ro la  
M ia r k i  31, p os z u k u je  Z d z i­
s ła w y  K lo b e ró w n y  w  sp ra ­
w ie  w ia d o m e j. Is iu  d a j 
z n a k  życ ia  o sob ie ! I66g

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ne  
w s z y s tk ie  d o k u m e n ty  oso­
b is te  o raz  k a r tę  tra m w a ­
jo w ą - w y d a n ą  na  n a z w i­
sko  R Y M A R C Z Y K  E rn es t, 
zam . w  S to la rz o w ic a c h , F lo  
r ia n a  1. 10377g

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ne  
d o k u m e n ty : 3 le g ity m a c je  
p a r ty jn e  PPS na  nazw iska  
A n n a  K o b za , Tadeusz P rz y  
b y ła  i  W a le n ty  K w is te k . 
B ia ła . 10326g

K u r s y  K i e r o w c ó w  
S A iO S S I  00 O W Y C H
Mieczysław S tu d e n c k i
Katowice, Stawowa 5
Telefon 34870 i 34872
wyszkoliły t y s i ą c e  
kierowców w czasie 
15 - letniego istnienia 

na Śląsku.
2762

U N IE W A Ż N IA M  zagu b ion ą  
le g ity m a c ję  w y s ta w , przez 
N a ró d . B a n k  P o ls k i w  W ar 
szaw ie  na  n a z w is k o  P a tr ia s  
Jó z e f w  W a łb rz y c h u . 3480d

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io n e  
w s z y s tk ie  d o k u m e n ty : k s ią ż  
k ę  w o js k o w ą , k a r tę  e w a k u ­
a c y jn ą , s ta n  m a ją tk o w y  na 
n a z w is k o  K r z y ż y k  Ja n , za- 
m ie szk . K u ź n ia  R ac ib o rska  
p ow . R a c ib ó rz . 3468d

Z O M B E K  M a ria  p o szu ku ­
je  b ra c i:  Józefa  i  G rzego­
rza . W iadom ość na  adres: 
S ta ry  Lasek, Ż e ro m s k ie g o  1 
80, Boża G óra , p o w . W a ł­
b rz y c h . 3518d

U N IE W A Ż N IA M  zg u b io n y  
d ow ó d  o sob is ty , ś w ia d e c ­
tw o  szko lne , k a r tę  R K U  
B ie ls k o  n r .  G787, na n azw i 
sko  L e g ie rs k i S ta n is ła w , 
K a m ie s z n ic a , p o w . Ż y w ie c .

18333g

Hni eważnr en i a

U N IE W A Ż N IA M  z g ub io ną  
k a r tę  re p a tr ia c y jn ą , m e ­
t r y k ę  k o n ia , o d c in e k  w y ­
m e ld o w a n ia  z K ro s n a , na 
n a z w is k o  A lb r y c h t  T o ­
m asz, K ro s n o , w o j.  Rze­
szów. Ł u k a s ie w ic z a  18.

10321g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io n e  
tym cza so w e  zaśw iadcz, o- 
b y w a te ls tw a  p o ls k ie g o  n r . 
15506 na n a z w is k o  P ro ce k  
M a r ia , zam . w  R u d a ch  pow . 
R a c ib ó rz . 3469d

U N IE W A Ż N IA M  zagub ioną  
w o js k o w ą  k a r tę  re je s tra ­
c y jn ą  R K U . N ysa  na n a ­
z w is k o  E u g en iusz  F ilip c z a k  
R a c ła w ic e  Ś ląsk ie . 3454d

U N IE W TA Ż N IA M  zagub ioną  
ks iążeczkę  w o js k o w ą  w y ­
daną  p rzez  R K U . P aczków , 
D o lu k  B a z y li,  P ru d n ik ,  u l. 
G ru n w a ld z k a  70. 9455d

U N IE W A Ż N IA M  p ra w o  ja  
z d y  i  k a r tę  re je s tra c y jn ą  
R K U , na n a z w is k o  G w oź­
d z ik  A lfo n s . 10315g

K U R S Y  ko sm e tyczn e  M a ­
r i i  B u c z k o w e j, K a to w ic e , 
T e a tra ln a  8, m . 11. Z a p is y  
rozpoczę te . 37g

W P IS Y  na k u rs  k r o ju  dam  
sk iego  p rz y jm u je  S o iko w a , 
K a to w ic e , T e a tra ln a  10.

129g

P O S Z U K U J E M Y  pustego  
p o k o ju  na b iu ro  w  K a to ­
w ic a c h . O fe r ty  C z y te ln ik  
K a to w ic e  pód  „P u s ty “

Big

A N G IE L S K IE G O , ro s y js k ie  
go n a js z y b c ie j w yu cza m . 
„D y p lo m o w a n y “ , te le fo n
347-94. 104g

P O K O JU  z u trz y m a n ie m  
p rz y  ro d z in ie  p o szu ku ję  
d la  s ta ru s z k i. O k o lica  K a ­
to w ic  lu b  S osnow ca. O fe r ­
ty  n a d sy ła ć : in ż . P o k iz ia k  
G liw ic e , C zęstochow ska  4. 
m . 8. 10łl8g

W  Z A B R Z U  p os z u k u je  po 
k o ju  u m eb lo w a n eg o . W ia ­
dom ość K a to w ic e , B ra ta  
A lb e rta - 4, m . 14. 139g

SfURSY EIEH0WCÓW 
8̂  SAMOCHODOWYCH
Tadeusz J a n k o w s k i, 

K a to w ic e , P lac  W o l­
nośc i 9, T e le f. 323-82. 
W p is y  na n o w y  k u rs  
c o d z ie n n ie  od 9—18.

......................  ..  _ 2782

A N G IE L S K IE G O , f ra n c u ­
sk iego , ła c in y , m a te m a ty k i 
w yu cza  B a t lu k , K a to w ic e , 
G liw ic k a  1, m . 12, w  p o ­
d w ó rz u  o s ta tn ia  s ień  po 
p ra w e j. I02g

P R Z Y G O T O W U JĘ  do m a­
tu ry ,  u d z ie la m  a n g ie ls k ie ­
go, n ie m ie c k ie g o . O fe r ty  
„C z y te ln ik *  K a to w ic e  pod 
„1257“ . 160g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
ne d o k u m e n ty  osob is te  na 
n a z w is k o  G m u re k  Tadeusz 
K a to w ic e , Ż w ir k i  i  W ig u ry  
27, m . 8. 10299g

U N IE W A Ż N IA M  zg u b io n y  
d ow ó d  tożsam ośc i k o n ia  
n r .  484. na  n a z w is k o  E d­
w a rd  W ó jc ik ,  S ta re  B ie l­
sko  305. i033Gg

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ną  
k a r tę  re je s tra c y jn ą  R K U  : 
B ie ls k o  na n a zw isko  A d a - i 
m us W ła d y s ła w , B u lo w ic e  
245. 10?37g

1 U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z lo -
i ną k a r tę  re je s tra c y jn ą  R. 

K . U . Ż y w ie c , d ow ó d  oso­
b is ty , na  n a zw isko  Z a w a ­
da W ła d y s ła w , zam . R yce r 
ka  D o ln a  95. p o w . Ż y w ie c .

10338g

U N IE W A Ż N IA M  z g ub io ną  
le g ity m a c  j  ę n a u czyc ie lską , 
w y d a n ą  p rzez  In s p . S zko l­
n y  w  B y to m iu , na n a z w i­
sko  L ity ń s k a  H e lena . B y ­
to m , Józe fczaka  8. 10379g

U N IE W A Ż N IA M  zagub ioną  
k a r tę  rozpo zn a w czą , k a rtę  
re je s tra c j i  R K U ., k a r tę  m e l 
d u n k o w ą  na  n a z w is k o  M a­
tusz  Tom asz. 3456d

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
ną le g ity m a c ję  p ra c y , w y ­
daną  p rzez  k o p a ln ię  „C e n ­
t r u m “ , le g ity m a c ję  Z w ią z ­
k u  Zaw od o w eg o  G ó rn ik ó w  
o raz  PPS, zaśw iadczen ie  
R K U  P iń c z ó w , na n a z w i­
sko  N o w a k  Jan, B y to m . P u  
ła s k ie g o  53. 10304g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
ne zaśw iadczen ie  o b y w a te l 
s tw a  p o lsk ie go , w y d a n e  w  
G liw ic a c h , n r .  2460. na n a ­
z w is k o  W anecka  H ild e g a r-  
da, zam . P y s k o w ic e , A r m i i  
C ze rw o n e j 6. 10308g

U N IE W A Ż N IA M  zgub i m e  
tym cza so w e  zaśw iadczen ie  
n a ro d o w o śc i p o ls k ie j n r. 
5772, na  n a zw isko  S tro n g  
M a ria . lG317g

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n y  
d ow ó d  o s o b is ty  o raz  za­
św ia d cze n ie  tym cza so w e  
S za ry  S te fa n ia  o raz  S za ry  
E m il,  P io tro w ic e , u l.  D w ó r 
cow a 70. 10930g

K U P IĘ  g osp o d a rs tw o  do I 
400 m ó rg , dom , w il la ,  m ły n  I 
ta r ta k , n a jc h ę tn ie j na Z ie - ! 
m ia c h  O d zyska n ych  ? rą k  ; 
p ry w a tn y c h . Zg łosz. D zień  ! 
n ik  Z a c h o d n i B ytom ., nor; 
„G o s p o d a rs tw o “ . 2Kb

K U P IM Y  t le n e k  żelaza ; 
t le n e k  a n ty m o n u  każdą
ilo ść . O fe r ty  z a p ró b k o w a - 
ne s k ła d a ć : G liw ic e , R y n e k  
11. „P o ś p ie c h “ , te l.  38-04.

135g

P IE C  k o k s o w y  s ta ło p a ln y  
k u p ię . P rz y b o ry  f r y z je r ­
sk ie  „ F A L A “ , K a to w ic e . 
P le b is c y to w a  21. I27g

K U P IM Y  k o c io ł 200—250 Itr . 
e m a lio w a n y  lu b  c y n o w a ­
n y . O fe r ty  do  f i r m y :  Kaz;

S P F Z  v  D A M  dom  m u rę w a  
n y  i^ d n o ro d z in n y  p a r te ro ­
w y  p o k o je  z k u c h n ią , o - i 
g ró d  29 d rz e w e k  ow oco - \ 
w y c h  p la c  1200 m - w  P ru -  ; 
s z ko w ie  pod  W arszaw ą. 
M ie s z k a n ie  w o ln e . O fe r ty  
C z y te ln ik  K a to w ic e  pod 
„1162“ . 46g

T R A N S F O R M A T O R  3-fazo 
w y  . E L IN A “  200 K .V A . z 
20.000 w o lt  na 380/220, sprze  
dam . P rze ds ię b . e le k +ro - 
te c h r., P A N IC , Im ie lin .

43g

„S K O D A  P o p u la r“  w  b a r ­
dzo d o b ry m  s ta n ie  do 
sp rzedan ia . O fe r ty  do Dz. 
Za ch . K a to w ic e  p od  n r .

' 2/47. ^  42g

! K U C H N IĘ , b iu rk o , s tó ł,
, n ow e  sp rzedam . Sosnow iec 
I Ż y m ie rs k ie g o  61, S ko w e ra . 
i D o ja z d  tra m w a je m  do  Da 
j le k ie j.  l i g

D O  s p rzed a n ia  „S a u e r“  6 
t ,  n ow e  p odw oz ie , n o w y  
m o to r. O fe r ty  do  D z ie n n i-

P O K Ö J z k u c h n ią , b a lk o n  
na czas le tn i  do w y n a ję c ia . 
K rze szow ice , U rzę d n icza  11.

69 g

O D S T Ą P IĘ  s k le p  z u rzą ­
dzen iem . W iadom ość B ie l­
sko, u l.  B a to re g o  7b, m . 6. 
W iadom ość od  godz, 13—20.

141g

K S IĘ G O W O Ś C I — b ila n so - 
zń aw stw a , n o w o cze snych  sy 
o tem ów , K u rs  30 g o d z in  m e- 
-rodą ćw iczebną , in d y w id u ­
a lną , u c z y  p ro fe s o r  z a ra ­
zem b u c h a lte r  w ie lo b ra n -  
żo w ie c , 25 la t  dośw iadczeń . 
P rz y g o to w y w a n ie  na s ta ­
n o w is k a  sam od z ie ln e  i k ie ­
ro w n ic z e . K a to w ic e , W ita  
S tw osza 3/1, in fo rm . us tn e : 
ś ro d y , p ią tk i ,  so bo ty , godz. 
13—13,30 i  18—18,30. 186g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
ne w  G liw ic a c h  d w ie  le g i­
ty m a c je  k o le jo w e , na  na ­
z w is k o  T e o f i l  i  M a r ia  Jon 
czy. 193201

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ną  
szko lną  le g ity m a c je  n r . 49 
Ż e ń sk ie g o  G im n . M ie js k ie ­
go w  K a to w ic a c h  na n a ­
z w is k o  A n n a  D w o ra k o w ­
ska, u r .  16. 9. 1931 r .  0238g

m ie rz  S owa i  S -ka , K ra k ó w  ka  Z a ch o dn ieg o  pod  „S a u - 
S tra d o m  11. 3514d r e r “ . 40g

S K L E P  na g łó w n e j u lic y  
! B ę d z in a  c a łk o w ic ie  u rzą ­

d zon y , z to w a re m  sprze- 
' dam  z p o w o d u  w y ja z d u  
: W iadom ość C z y te ln ik  B ę ­

d z in . 3 lg

: P O W A Ż N E  p rz e d s ię b io r­
s tw o  h a n d lo w e  poszuku j«  
2—3 -izbow ego  pom ieszczę 
n ia  na  b iu ra  (s ied z ibę  Od 
d z ia łu ) w  K a to w ic a c h , G * 
w ic a c h , B y to m iu , Z a b rzu  
C h o rz o w ie  lu b  M y s ło w i­
cach. S p raw a  p iln a . W a ­
r u n k i  do  o m ó w ie n ia . O fe r 
t y  s k ła d a ć  pod  „C M “  do 
P A P  K a to w ic e , Jana  11.

3443d

J A D Z IA  S c h m a h lin b e rg  z 
dom u  W a re n ic k a  ze L w o ­
w a, u r .  27. 8. 1915, p ro s i o 
w ia d o m o ść  M a r ię  S chm a­
h lin b e rg , P oznań . 10416g

P O S Z U K U JĘ  żo ny , A n n y  
U rb a n ik  z Ł a z is k  Ś re d n ich , 
^dzie  do ro k u  1946 o rz e b y - 
,vała. W sze lk ie  w ia d o m o śc i 
k ie ro w a ć : Ł a z is k a  Ś re dn ie  
S o ko ln a  19. 128g

P O S Z U K U JĘ  s io s try  Józe­
fy  J a w o rs k ie j z D ą b ro w ­
s k ic h  ze S ta n is ła w o w a , O- 
g rod o w a  14. W iadom ość 
M ic h a lin a  C zaja , W a łb rz y c ’ 
u l.  A d a m a  P łu g a  9, m . 8 
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U N IE W A Ż N I A M  zg u b lo n  ą 
k a r tę  ro zpo zn a w czą  n r. 
883, na n a z w is k o  K rz e w iń ­
ska R eg ina  z d o m u  F a jfe r .

!Q359g

U N IE W A Ż N IA M  /.gub ione 
zaśw ia d czen ie  o b y w a te l­
s tw a  p o ls k ie g o  na n a z w i­
sko  F o j t  A n n a . zam . w  Za 
b rz u , u l.  3 M a ja  40. |0351g

U N IE W A Ż N IA M  zgu Dione 
zaśw iadczen ie  o b y w a te l­
s tw a  p o lsk ie g o  na n a z w i­
sko  Ja d w ig a  O s ik , zam . w  
Z a b rz u , H e n ry k a  11. 10352g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io - 
; ne d o k u m e n ty  o raz  dow ód  

tożsam ości k o n ia  na na- 
: z w is k o  Z o w ó rk a  W in c e n ty  

C ho rzó w , G łó w n a  43. 10490g

i U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io - 
; ne d o k u m e n ty : m e try k ę  u - 
j ro d ze n ia , m e try k ę  ślubu" i  
! p a lc ó w k ę  na  n a z w is k o  M a - 
: r ia  M a ń ko , zam . w  Z a w ie r  
j c iu , G ó rn o ś lą ska  6. 10387g

j U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n y  
; w o js k o w y  d o w ó d  re je s tra -  
; c y jr iy  w y s ta w io n y  p rzez 
i R. K . U . W a d ow ice . B o- 
■ ch en e k  E d w a rd , B o ry  p o w . , 

C h rza n ó w . 10373g

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
ną  k a r tę  re je s tra c y jn ą  na 

. n a z w is k o  K o rn a k  Jan, u r. 
i 14. 10. 1916, zam ieszk . w
i P o to k  G ó rn y , p o w . S iłg o -  
i r a j,  w o j.  lu b e ls k ie . 10390g

I U N IE W A Ż N IA M  le g łty m a -  
c ję  n r  882 na n a z w is k o  S i­
k o rs k a  Ire n a , w y s ta w io n ą  
p rzez D y re k c ję  L asó w  P a ń ­
s tw o w y c h  w  B y to m iu .

10386g

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n y  
dow ó d  tożsam ośc i k o n ia  

n r .  3002, P ig lo  W a w n y n ,  
i S ow czyce, p ow . O lesno.

10381g

U N IE W A Ż N IA M  za gu b ion ą  
le g ity m a c ję  s łużb o w ą  w y ­
daną  p rzez Z je d n o cze n ie  
E n e rg e ty c z n e  O k rę g u  D o l­
n oś ląsk iego  w  J e le n ie j Gó- 

1 rzę  n r  169, d n . 7. 10. 1947 r .
! na n a z w is k o  W a n d y  B ie i’- 
1 n a c k ie j.  3473d

U N IE W A Ż N IA M  zagub ioną  
k a r tę  e w a k u a c y jn ą  r>a n a ­
z w is k o  K im b e r  H e le n a , k a r  
tę  m a ją tk o w ą  na n a zw isko  
K im b e r  Józe f. 3457d

U N IE W A Ż N IA M  k a r tę  re ­
je s t r a c j i  R K U . i  in n e  d o ­
k u m e n ty  na  n a z w is k o  Su­
d o ł B ro n is ła w . "458d

U N IE W A Ż N IA M  le g ity m a ­
c ję  n r  31498 na  n azw isko  
Ire n a  J a n o w ia k , w y d m ą  
p rzez  33 pp . 3459d

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n y  
k w i t  Sam op. C h ło p s k ie j na 
21.009 z ł, na n a z w is k o  M a­
ł y  są Ja n . 2460d

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ne  
d o k u m e n ty  k o n ia , w yda n e  
P a w ło w i M a rk s , D łu g o m i- 
ło w ic e , p o w . K o ź le . 3'33d

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ne  
24 b i le ty  k o le jo w e  n r  195212 
B ańgo  M a łg o rz a ta , L u b l i ­
n ie c . \  "462d

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ne  
zaśw ia d czen ie  d em ob i l iż ą ­
c y  jn e  w y d a n e  p rzez  6 K . 
B . W . K ra k ó w  na n a zw isko  
C y b o ra n  S ta n is ła w . 3iG4d

! U N IE W A Ż N IA M  zgub io ne  
j zaśw ia d czen ie  re je s tra c y jn e  
: w y d a n e  p rzez  R K U  W ie lu ń  
1 W a c ła w  G ą s io ro w s k i, W o ł- 
i czyn , S ta w o w a  2. ?470a

U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io ­
ne d o k u m e n ty : le g ity m a c ję  
s łużb o w ą  C Z H , k s ią żkę  U - 
b ezp ie c z a ln i S p o łe czn e j, b i 
b lio te k i  C Z P H  i  in n e , na 
n a zw isko  K u re k  Ire n a  oraz 
le g ity m a c ję  Z B W P  n r  9165, 
na ncę. w: K ’ r-.-?k Tan.

■?5g

; U N IE W A Ż N IA M Y  ko n c e s ję  
! na sprzedaż n a p o jó w  a lko - 
| h o lo w y c h  z w ażn o śc ią  do 
i 30. 6. 1946 r „  w y d a n ą  d la  
i S p ó łd z ie ln i SpożywCv5w w  
i R a c ib o rzu , f i l ię  n r .  3. u l. 

ks. L o n d z in a  54. 3472d

U N IE W A Ż N IA  M  s k ra d z io ­
ne  zaśw ia d czen ie  o b y w a ­
te ls tw a  p o lsk ie go , zam eldo 
w a n ia , le g ity m a c ję  in w a ­
lid z k ą  i  in n e  na n a z w is k o  
S ik o ra  Jó ze f, B y to m , 1-go 
M a ja  53. 10376g

U N IE W A Ż N IA M  zgub ione  
ym czasow e  za św iadczen ie  
narodow ości p o ls k ie j n r . 

15191, na n a z w is k o  K e lln e r  
H ild e g a rd a . 10355g

j U N IE W A Ż N IA M  s k ra d z io -  
! ne zaśw iadczen ie  o b y w a te l-  
; s tw a  p o ls k ie g o  n r  10466 na 

n a zw isko  M a r ia  T a u t, zam. 
w  S zyc ląow icach  p o w . Ra­
c ib ó rz . 3467d

U N IE W A Ż N IA M  zg ub io ne  
zaśw iad . o b y w a te ls tw a  po] 
sk iego  na n a z w is k o  Ł u k o -  
rze k  M a ria , syn  F ry d e ry k  
Ł u k o s z e k  i c ó rk a  M a ria  
Ł u k o s z e k  zam . w  R a c ib o ­
rz u , u l.  M a ria ń s k a  75. 3466d

W A R S Z T A T  szew sk i Islacz 
k a  S ta n is ła w , G ry fó w -S ią -  
s k i, Ź ró d la n a  13, p r z y jm u ­
je  o b s ta lu n k i o b u w ia , re ­
p e ra c je . 3528d

Z A  o b ra zę  P o lsk ie g o  Z w ią ­
z k u  Z a ch o dn ieg o  O ddz. w  
B ie ls k u , p rzep ra sza m  i  o d ­
w o łu ję .  Ż ip z e r  F ra n c isze k .

143 g

O S T R Z E G A M Y  p rzed  na­
b y c ie m  a ry tm o m e tru  m a r­
k i  „W a lte r  R. M . K . Z. 
35431“  s k ra d z io n e g o  z P ań ­
s tw o w e j F a b ry k i  L ic z n i­
k ó w  i  Z e g a ró w  E le k t ry c z ­
n y c h  w  Ś w id n ic y . 3536d

Z A W IA D A M IA M , iż  Z
d n ie m  1 iip c a  1947 o tw ie ­
ra m  z a k ła d  ry m a rs k i w  
W le n iu , u l.  D w o rc o w a  4, 
F la ga  M ie c z y s ła w . 3549d

P IE C E  e le k try c z n e  do h a r­
to w a n ia , e m a lii i c e ra m ik i 
w y k o n u je  P la c y d  B e d n a r­
s k i,  Ł ód ź , P io trk o w s k a  224.

:>t93d

U P R A S Z A M  o o d b ió r  p o ń ­
czoch  do 1 lip c a , p o te m  za 
n ie o d e b ra n e  n ie  o d p o w ia ­
d am . P rz e p ió ro w a , F irm a  
„S a la m a n d ra “ , Jana  4.

107g

Ś W IE C E  S A M O C H O D O W E
p r z y jm u je  do re g e n e ra c ji 
S t. L ip k a , K ra k ó w , Sw . A g ­
n ie s z k i 2. 3509d

K T O  l ik w id u ją c y  te le fo n  
o d s tą p i n u m e r. K a to w ic e , 
G liw ic k a  10, m . 5. 152g
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